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PRZYMUSOWE KONTYNGENTY ZBOŻA

POGODA
Dzisiaj pochmurnie i szanse 

deszczu lub śniegu, temperatura 
do 32 F (zero C), wiatry wschod­
nie z prędkością od 10 do 20 mil 
na godz. (16 do 32 km na godz.).

Jutro również pochmurnie i 
szanse deszczu lub śniegu, tem­
peratura najwyższa do 38 F (3 C).

Wschód słońca o godzinie 7:12 
rano, zachód o godz. 4:52 po poi.

KALENDARZYK
Dzisiaj czwartek, 21 stycz­

nia — Agnieszki i Jarosława.
Jutro piątek, 22 stycznia 

— Wincentego i Anastazego.
Pojutrze sobota, 23 stycz­

nia — Rajmunda i Damiana.

Deportacje Polaków Wstrzymane
Międzynarodowy

I Dzień Protestu |
(DP) — Przebywający na Zacho­

dzie członkowie “Solidarności” w cza­
sie spotkania w Brukseli wezwali 
Zachód do zorganizowania 30 stycz­
nia Dnia Międzynarodowego Protestu 
przeciw więzieniu w Polsce członków 
NSZZ “Solidarność”.

W czasie konferencji prasowej 
oświadczyli, że pragną, aby ta de­
monstracja zorganizowana została 
przez związki zawodowe krajów za­
chodnich jako potępienie nielegalne­
go stanu wojennego terroru i bezczel­
nej propozycji Jaruzelskiego wygna­
nia wszystkich przywódców “Solidar­
ności” -na dożywotnią banicję na 
Zachód.

“Niech 30 stycznia będzie między­
narodowym dniem solidarności z 
“Solidarnością” — oświadczyli pol­
scy związkowcy, których rzecznikiem 
jest Andrzej Opięła, członek zarządu 
regionu gdańskiego.

Lekarska Pomoc 
Dla Polski

Millwood, Va. (Inf. wł.) — Centrala 
organizacji charytatywnej “Project 
Hope” podała do wiadomości, że 
20 stycznia odleciała do Polski grupa 
personelu lekarskiego (14 osób, leka­
rze i pielęgniarki), która przepro­
wadzi przez dwa tygodnie szkolenie 
polskiego personelu w dziecięcym 
szpitalu w Krakowie. Będą to wy­
kłady o nowoczesnej technice leczenia 
chorób serca, przeprowadzania ope­
racji na otwartym sercu i opieki nad 
pacjentami z kategorii ciężko cho­
rych.

Równocześnie wyjechał do Polski 
dyrektor programowy “Project Hope”
— John T. Walsh, który przeprowadzi 
z władzami w Warszawie rozmowy 
na temat wznowienia wysyłek le- 
karst i instrumentów i urządzeń szpi­
talnych. Wysyłki tego rodzaju były 
przekazywane do rozdziału w Polsce 
w uzgodnieniu między rządowymi 
czynnikami i organizacją robotniczą 
"Solidarność”, ale zostały one wstrzy­
mane po wprowadzeniu w Polsce 
stanu wojennego oraz zawieszeniu 
działalności “Solidarności”.

Lekarze, którzy odlecieli do Polski, 
są specjalistami w zakresie leczenia 
chorób serca dzieci. Ocenia się, że 
w Polsce rodzi się corocznie 3,500 
dzieci z wrodzonymi wadami serca. 

Wybuch w Kopalni
— 7 Górników 

Zabitych
Grethel, Ky. (UPI) — W położonej 

w południowo-wschodniej części stanu 
Kentucky kopalni węgla, nastąpiła 
w środę potężna eksplozja. Siedmiu 
górników zostało zabitych.

Jest to już czwarta — na prze­
strzeni ostatnich sześciu tygodni — 
tragedia górnicza, jaka wydarzyła 
się w kopalniach położonych w Górach 
Appalachy. Wśród zabitych znajdują 
się trzej bracia oraz ich siostrzeniec
— z rodziny właścicieli kopalni.

Zwłoki trzech górników znaleziono 
w 9 godzin po wybuchu, w odległości 
około 1,000 stóp od wejścia do kopalni. 
Zwłoki trzech innych osób, znale­
ziono w innym miejscu, około 400 stóp 
bliżej wejścia do kopalni. — Eks­
plozja była tak potężna, iż szczątki 
ekwipunku kopalni wyrzucone zostały 
na odległość około 500 stóp.

Na przestrzeni ostatniego półtora 
miesiąca zginęło w wyniku wypadków, 
jakie miały miejsce w stanach Ken­
tucky, Zachód. Wirginii i Tennessee, 
24 górników.

Prezes Związku Górników (United 
Mine Workers), Sam Church Jr., 
oświadczył, że zaczyna niepokoić się 
coraz bardziej o bezpieczeństwo gór­
ników zatrudnionych w kopalniach 
tego rejonu.

RZYM. — Budynek w którym znajdują się biura Chrześcijańskiej 
Partii Demokratycznej. Z doniesień prasy włoskiej wiadomo, że 
terroryści “Czerwonych Brygad” mieli zamiar wysadzić ten 
budynek w powietrze w czasie trwania tam konferencji czoło­
wych polityków włoskich. (UPI)

Kogo i Co Zmilitaryzowała 
Wszechwładna Dyktatura

Postulaty K.P.A. 
w Sprawie 
Uchodźców
Owocna Konferencja 
Mazewskiego 
z Komisarzem INS
Chicago (inf. wł.) — Prezes ZNP i 

K.P.A. Alojzy Mazewski uzyskał od 
komisarza Głównego Urzędu Imigra- 
cyjnego (Immigration and Naturaliz­
ation Service) w Washingtonie za­
pewnienie, że deportacje Polaków 
zostały wstrzymane do 31 marca br. 
Przed upływem tego terminu zosta­
nie ustalona nowa data.

Prezes Mazewski spędził pracowi­
cie poniedziałek, 18 stycznia br. w 
Washingtonie. Konferował z wyje­
żdżającymi do Polski dyrektorem 
“Project Hope”, Johnem Walsh w 
sprawie dostaw lekarstw do Polski, 
odbył konferencję w Departamencie 
Stanu oraz w głównych biurach AFL- 
CIO (z T. Kuhnem), złożył wizytę 
nowemu komisarzowi Urzędu Imi- 
gracyjnego, Alanowi C. Nelsonowi, 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Podjęcie 
Produkcji 

Bombowców
Dayton, Ohio (UPI) — Lotnictwo 

Stanów Zjednoczonych podpisało 
pierwszą umowę na budowę bombow­
ców B-1B. Jest to zmodernizowana 
wersja bombowców B-l, których pro­
dukcję wstrzymał prez. Carter, wzno­
wił prez. Reagan. Produkcja 100 
bombowców B-1B będzie kosztowała 
$20 bilionów (miliardów).

Wczoraj Lotnictwo U.S. podpisało 
dwie umowy na sumę $2.2 biliona 
z Rockwell International Corp, na 
“pełne rozwinięcie modelu” a następ­
nie produkcję pierwszych samolotów. 
Pierwszy bombowiec ma być dostar­
czony Lotnictwu (Strategie Air Com­
mand) w 1985 r. W rok później lotni­
ctwo ma posiadać eskadrę 15 bom­
bowców B-1B.

(DP) — Aby uprzytomnić sobie jak 
wszechwładną jest dyktatura Jaru­
zelskiego, warto zapoznać się z ogło­
szonym w dniu 14 grudnia w “Trybu­
nie Ludu” “Wykazem jednostek orga­
nizacyjnych administracji państwo­
wej i gospodarki narodowej objętych 
militaryzacją”.

Wykaz jest podzielony na ministers­
twa. W pierwszym dziale, zatytuło­
wanym “minister komunikacji”, po­
dano 8 przedsiębiorstw z Polskimi 
Kolejami Państwowymi i “Zjednocze­
niem Państwowej Komunikacji Samo­
chodowej” na czele. Dalej idzie min. 
łączności — 6 przedsiębiorstw z pocz­
tą i Zjednoczeniem Stacji Radiowych i 
Telewizyjnych na pierwszych miejs­
cach.

W dziale min. przemysłu chemicz­
nego i lekkiego wymieniono 8 przed­
siębiorstw i wszystkie wydziały zaj­
mujące się produkcją specjalną oraz 
ich piony energetyczne w 25 przedsię­
biorstwach. Nie podano żadnego 
wyjaśnienia co znaczy “produkcja 
specjalna”.

W dziale min. hutnictwa i przemysłu 
maszynowego wymieniono 129 przed­
siębiorstw, a w następnym, zatytuło­
wanym dziwacznie “minister-kierow­
nik Urzędu Gospodarki Morskiej”

zamieszczono 10 pozycji. 5 pierwszych 
to urzędy morskie w Gdańsku, Szcze­
cinie, Słupsku i zespoły portowe w 
Gdańsku i w Szczecinie-Swinoujściu.

Dalej idzie rozdział min. handlu za­
granicznego z 2 pozycjami min. gór­
nictwa i energetyki — i Głównym 
Urzędem Ceł, po nim min. górnictwa i 
energetyki — 8 pozycji — każda o 
ogromnym zakresie. Jedna z nich za­
wiera wszystkie kopalnie węgla ka­
miennego i brunatnego, dwie inne — 
służby ruchowo-dyspozycyjne Pańs­
twowej Dyspozycji Mocy czyli elek­
trownie i służby eksploatacyjno- 
ruchowe oraz personel elektro-ener- 
getyki zawodowej.

W dziale “min. spraw wewnętrz­
nych” zmobilizowano Komendę Głów­
ną Straży Pożarnej, jednostki organi­
zacyjne min. spraw wewnętrznych, 
Komendy Głównej MO oraz Komend 
Wojewódzkich MO łącznie ze służbą 
bezpieczeństwa i zdrowia oraz inne 
terenowe jednostki organizacyjne 
MSW (chodzi zapewne o wywiad i 
kontrwywiad).

Następny rozdział to min. obrony 
narodowej, gdzie zmobilizowano 
wszystkie przedsiębiorstwa, w których 
pracowali cywile. Dalej idzie min. 
budownictwa i przemysłu materiałów 

Podczas ceremonii podpisania 
umów, gen. Lawrence A. Skantze 
oświadczył, że B-1B jest znacznie 
lepszym samolotem, niż jego pierw­
sza wersja B-l. Generał przyznał, że 
udoskonalenie modelu nie zaspokoi 
krytyków, którzy twierdzą, iż prez. 
Reagan “marnuje” $20 bilionów. Gen. 
Skantze zapewnił, że samolot będzie 
mógł “spenetrować” obronę Rosji So­
wieckiej. Nie może jednak gwaranto­
wać, że będzie w stanie to uczynić 
po latach 1990-tych.

Nawiązując do bombowców B-52, 
gen. Skantze przypomniał, że budowę 
tych bombowców miano przerwać w 
latach 1950-tych. Gdy zaczęto ich pro­
dukcję przewidywano, że w latach 
1950-tych bombowce B-52 będą już 
“przestarzałe.” Okazało się, że były 
to błędne przewidywania, ponieważ 
po udoskonaleniu, bombowce są w 
służbie do dziś.

Zarówno gen. Skantze, jak przew. 
Rady Rockwell International Corp., 
Robert Anderson zgodnie stwierdzili, 
że najważniejszym zadaniem jest 
utrzymanie ceny $20 bilionów za 100 
bombowców B-1B.

Sen. John Glenn (D. z Ohio) po­
wiedział, że zwycięstwo zwolenników 
produkcji bombowców B-l jest zwy­
cięstwem Ameryki.

“Trybuna Ludu” 
Atakuje RWE

Warszawa (UPI) — Partyjna “Try­
buna Ludu” przypuściła nowy atak 
na Radio Wolnej Europy. Posługując 
się znaną, komunistyczną metodą 
kłamstw i przeinaczeń, szmatławiec 
partyjny cytuje, przekazane przez ra- 
diostaję apele, zawarte w podziem­
nych wydawnictwach “Solidarności,” 
aby dowodzić, że to nikt inny, a wła­
śnie Radio Wolnej Europy nawołuje 
do oporu i wojny domowej w Polsce. 
“Nie ma wątpliwości, że wiele akcji 
anty-państwowych podejmowanych 
przez siły skrajne, czerpie inspiracje 
z zewnątrz, z zachodnich ośrodków 
wojny psychologicznej.”

“Trybuna Ludu” mówi o tworzeniu 
się w Polsce podziemnego frontu 
oporu społecznego i dowodzi, że “wszyst­
kie wezwania przekazywane są z za­
granicy, przez amerykańskie radio, 
do kraju) który ze Stanami Zjedno­
czonymi utrzymuje normalne stosun­
ki dyplomatyczne ... i pomimo 
podpisania przez Stany Zjednoczone 
Aktu Końcowego Umowy Helsińskiej, 
zakazującej mieszania się w sprawy 
wewnętrzne innych państw.... Kiedy 
— dzięki decyzjom z dnia 13 grudnia 

budowlanych, min. handlu wewnętrz­
nego i usług — przedsiębiorstwa gas­
tronomiczno-handlowe i “Konsumy” 
wraz z podległymi im jednostkami 
organizacyjnymi.

W min. rolnictwa i gospodarki żyw­
nościowej zmilitaryzowano tylko 
Instytut Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej, w min. gospodarki materia­
łowej oddziały Głównego Zarządu 
Rezerw Państwowych, czyli składnice 
i magazyny.

W dziale min. finansów zmilitaryzo­
wano Państwową Wytwórnię Papie­
rów Wartościowych i Mennicę Pańs­
twową oraz Straż Bankową, a w komi­
tecie do spraw radia i telewizji wszyst­
ko wymieniając pięć pododdziałów. 

Śledztwo w Sprawie
Katastrofy Na Pustyni 

Trwa Nadal
Baza Lotnicza Nellis, Nev. (UPI) — 

Z całego kraju przybyli b. członkowie 
zespołu akrobatycznego lotnictwa 
“Thunderbirds!’ Wezmą oni udział w 
obrzędach pogrzebowych, jakie od­
będą się w związku z pochowaniem 
czterech pilotów-oficerów lotnictwa, 
którzy zginęli niedawno w katastrofie 
lotniczej na pustyni.

Ceremonie pogrzebowe odbędą się

Weto USA w Radzie 
Bezpieczeństwa ONZ

Narody Zjednoczone (UPI) — Stany 
Zjednoczone zawetowały ujętą w zła­
godzonym tonie rezolucję Rady Bez­
pieczeństwa Narodów Zjednoczonych, 
przedłożoną w związku z planowanym 
nałożeniem na Izrael sankcji — za 
przyłączenie terenów Wyżyny Golan.

— zawiodły kalkulacje zawarte w sce­
nariuszu, przewidującym przejęcie 
władzy w Polsce przez skrajne siły 
kontr-rewolucji, uznano że nadszedł 
czas do tworzenia państwa podziem­
nego. ... W warunkach ustanowio­
nych przez stan wojenny jest to jedno­
znaczne z nakłanianiem do samobój­
stwa, do rzucenia Polaka przeciw 
Polakowi” — głosi “Trybuna Ludu.” 

przy drzwiach zamkniętych, bez udzia­
łu publiczności oraz przedstawicieli 
środków masowego przekazu. Odpra­
wione będą one w hangarze na terenie 
bazy lotnictwa Nellis, Nev.

Śledztwo w sprawie katastrofy trwa 
nadal. Na razie nie ustalono dlaczego 
cztery myśliwce odrzutowe rozbiły się 
na pustyni w czasie przeprowadzania 
ćwiczeń akrobatycznych.

Na Odwyrtkę ...
Pierwszy sekretarz amerykań­

skiej kompartii Gus Hall widzi 
rzeczywistość światową akurat 
odwrotnie niż się ona kształtuje, 
wobec czego z kamiennym spoko­
jem moskiewskiego fagasa obwie­
szcza, że “wydarzenia w Polsce 
to jedno z ogniw ogólnej polity­
ki zagranicznej Stanów Zjednoczo­
nych, zmierzającej do zdobycia 
panowania nad światem”. >

Co powiedziawszy, kapitalisty­
czny przedstawiciel klasy pracu­
jącej, zasiadł do proletariackiej 
strawy złożonej z amerykańskiegc 
prime rib i sowieckiego kawioru.

Protest 
i List 

Episkopatu
Warszawa (UPI) — Biskupi polscy, 

obradujący w Warszawie pod prze­
wodnictwem Prymasa Glempa, wy­
słali nowy protest do przywódcy jun­
ty gen. Jaruzelskiego i przygotowali 
“specjalny” list pasterski, który bę­
dzie odczytany we wszystkich kościo­
łach w święto Matki Boskiej Grom­
nicznej, a więc w dzień po wejściu 
w życie nowych cen produktów żyw­
nościowych.

Treść protestu do Jaruzelskiego i 
listu pasterskiego nie będą ujawnio­
ne aż do dnia expose sejmowego, 
które Jaruzelski ma wygłosić w przy­
szłym tygodniu, prawdopodobnie w 
poniedziałek.

W kołach dobrze poinformowanych 
uważa się za pewnik, że w liście 
do Jaruzelskiego biskupi podtrzyma­
li wcześniejsze protesty z powodu 
wprowadzenia stanu wojennego, a w 
szczególności z powodu internowania 
i więzienia wolnościowców i wymu­
szania “przysięgi lojalności”. Nie 
jest wykluczone, że list biskupów 
porusza także sprawę zapowiedzianej 
podwyżki cen, która może wywołać 
trudne do przewidzenia komplikacje.

W każdym razie list biskupów zo­
stał opracowany już po poniedziałko­
wej sesji mieszanej, kościelno-rządo- 
wej komisji, kiedy to reżym odrzu­
cił wnioski o zwolnienie Lecha Wałę­
sy i tysięcy internowanych.

Reżym tymczasem w sposób wy­
raźny zmienia wcześniejsze swoje za­
powiedzi, dotyczące przyszłej roli 
związków zawodowych. Rekordowo 
tępogłowy członek politbiura Albin 
Siwak wypowiedział się w tej spra­
wie na wiecu partyjnym w Opolu. 
Siwak stwierdził wprawdzie, że “re­
aktywowanie “Solidarności” jest sprawą 
otwartą”, ale dodał następnie, że 
wszystko zależeć będzie od postępo­
wania działaczy “Solidarności” i od 
gwarancji, że “nigdy nie będzie po­
dejmowała dalszych prób przekształ­
cenia się w partię polityczną”, uzna­
jąc bez zastrzeżeń “przewodnią” rolę 
kompartii PZPR.

Sztuka Na Czasie
Warszawa (UPI) — Po raz pierwszy 

od czasu ogłoszenia stanu wojennego 
poszła w górę kurtyna w niektórych 
teatrach w Polsce. Warszawski teatr 
“Ateneum” wznowił sztukę Sławomi­
ra Mrożka pt. “Policjanci.” Jest to 
sztuka jak najbardziej na czasie, 
akcja jej bowiem rozgrywa się w 
państwie totalitarnym. W więzieniach 
tego państwa trzymany jest jeden 
jedyny więzień polityczny. Gotów jest 
on podpisać “deklarację lojalności,” 
ale władze odmawiają mu tego pra­
wa, bowiem deklaracja taka byłaby 
przepustką na wolność, a wolność 
tego więźnia oznaczałaby zburzenie 
całego aparatu bezpieczeństwa.

“Policjantów” reżyseruje dyrektor 
Jan Swiderski, który — według infor­
macji z innych źródeł — już po ogło­
szeniu stanu wojennego złożył legity­
mację partyjną.

Dolar Staniał
Londyn (UPI) — Jedynie w Tokio 

utrzymał się wczorajszy, mocny kurs 
dolara. Na innych giełdach waluto­
wych zanotowano nikły spadek. Cena 
złota wzrosła od $1.00 do $3.50-

Uderzenie 
Reżymu 
w Rolników
Zapowiedziana Podwyżka 
Cen Może Wywołać 
Bunt Społeczeństwa

Warszawa (UPI-ST-CT) — Reżym 
Jaruzelskiego ogłosił zarządzenie, któ­
re w praktyce narzuca rolnikom przy­
musowe kontyngenty zbożowe, które 
mają być dostarczane do państwo­
wych punktów skupu.

Zarządzenie wchodzi w życie w dniu 
1 lutego i będzie w mocy aż do kwie­
tnia. Ustala ono nową odmianę “trans­
akcji wiązanych”, bowiem rolnik 
będzie mógł nabyć 100 kilogramów 
ziarna siewnego tylko po dostarczeniu 
do punktu skupu 120 kilogramów zboża 
na przemiał.

Ten faktyczny przymus różni się 
nie wiele od polityki rolnej zarzuco­
nej w latach pięćdziesiątych, kiedy 
to ówczesne władze zapewniły, że 
nigdy już nie będzie stosowany.

“Posunięcie to podyktowahe jest 
koniecznością zabezpieczenia zapa­
sów zboża, niezbędnych dla zapew­
nienia społeczeństwu chleba i mąki” 
— stara się wyjaśnić agencja pra­
sowa PAP.

Tymczasem wszystko zdaje się 
wskazywać, że ani zapowiedziana, dra­
styczna podwyżka cen, ani przymu-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Japonia 
Popiera 
Sankcje

Nowy York (CST) — Rząd Japo­
nii “zawiesi lub przerwie” wszyst­
kie rokowania o nowe umowy handlo­
we z Rosją Sowiecką na znak pro­
testu przeciw stanowi wojennemu w 
Polsce, oświadczył minister handlu 
zagranicznego Shintaro Abe. Japonia 
będzie jednak honorowała umowy za­
warte poprzednio.

Min. Shintaro Abe oświadczył, że 
Japonia jest zwolenniczką “zgodnej” 
akcji Stanów Zjednoczonych, Europy 
zach. i Japonii i popiera sankcje 
przeciw Rosji Sowieckiej oraz PRL 
zarządzone przez prez. Reagana.

Przedstawiciel rządu w Tokio, któ­
ry nie chciał by podano jego na­
zwisko, oświadczył, że nie wie, co 
min. Abe rozumie pod “zawiesze­
niem lub wstrzymaniem”, ponieważ 
rozmowy w łonie rządu na temat 
sytuacji w Polsce i ewentualnej od­
powiedzi japońskiej na wprowadzenie 
stanu wojennego, nie zostały zakoń­
czone.

Jeżeli oświadczenie min. Abe jest 
wyrazem stanowiska rządu japońskie­
go, Japonia byłaby jedynym obok 
Stanów Zjednoczonych wielkim mo­
carstwem, które zareagowało czy­
nami nie tylko słowami na zniewo­
lenie narodu polskiego. Alianci Sta­
nów w Europie potępili wprowadze­
nie stanu wojennego w Polsce i 
udział w tym Rosji Sowieckiej, ale 
odmówili poparcia sankcji przeciw 
Rosji i PRL zarządzonych przez prez. 
Reagana.

Prezydent Nie Poleci 
Do Baltimore

Washington. (UPI) — Warunki at­
mosferyczne zmusiły prez. Reagana 
do odwołania podróży helikopterem 
do Baltimore, Md. Prezydent wspól­
nie z mayorami największych miast 
(m.in. Jane Byrne) miał zwiedzić 
ośrodek mieszkaniowy dla biednych 
w centrum Baltimore.

Po pokryciu terenu Washingtonu 
warstwą śniegu od 2 do 4 cali i zapo­
wiedzi marznącego deszczu ze śnie­
giem, doradcy uznali, że podróż w 
takich warunkach jest niebezpieczna 
i Prezydent odwołał wizytę w Balti­
more.
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Uroczystość tę zaszczycili swoją 
obecnością także Helena Gil — wice­
prezeska kola Harklowa oraz wice­
prezes Zarządu Głównego — Andrzej 
Bobak.

Wszyscy urzędnicy z wyjątkiem 
marszałka, pozostali na swoich sta­
nowiskach pracy na następny rok.

Zarząd Koła nr 21, Czarny Duna­
jec przedstawia się następująco: 
Jan Kantor — prezes, Karol Harbut 
— wiceprezes, Helena Jarosz — wice­
prezeska, Stanisława Chlebek — sekr. 
prot., Helena Trojanek — sekr. fin., 
Zofia Bytnar — kasjerka; Anna Har­
but, Zofia Bielska — rada gospodar­
cza; Władysław Kapuściarz — chorą­
ży; Jan Piętka — marszałek.

Koło 21, Czarny Dunajec
Dnia 10 stycznia odbyły się wybo­

ry i instalacja nowego zarządu Koła 
nr 21, Czarny Dunajec. Uroczystego 
otwarcia zebrania wyborczego doko­
nał kapelan Zarządu Głównego, ks. 
Tadeusz Wincenciak, który po odmó­
wieniu modlitwy złożył życzenia wszy­
stkim członkom Koła. Wybory zosta­
ły przeprowadzone przez prezesa 
Głównego Zarządu — Józefa Gila.

Po Wyborach Nowych Zarządów
Dnia 3-go stycznia odbyły się wy­

bory do zarządu w kole nr 5 im. 
Władysława Zamojskiego. Wybory 
przeprowadziła sekretarka generalna 
Zarządu Głównego Helena Trunko. 
Obecna była także wydelegowana do 
wzięcia udziału w wyborach dyrek­
torka Bronisława Cieśla oraz marsza­
łek Zarządu Głównego Feliks Leś­
nicki.

Prawie wszyscy urzędnicy zarządu 
Koła pozostali na swoich stanowis­
kach z wyjątkiem wiceprezesa i mar­
szałka. W skład zarządu weszli więc 
następujący członkowie: Michał Łat­
ka — prezes, Władysław Woźniak — 
wiceprezes, Gloria Łabus — wicepre­
zeska, Jakub Klęczar — sekretarz, 
protokółowy, Władysława Poręba — 
sekretarka finansowa, Jan Zając — 
kasjer, Czesław Bieloń — marszałek 
i oddźwiemy.

Zarząd Główny Związku Podhalan 
w Północnej Ameryce serdecznie za­
prasza członków wszystkich kół oraz 
sympatyków na zabawę taneczną, 
która odbędzie się w sobotę, 30 sty­
cznia, w Domu Podhalan, 3035 W. 
51 ulica. Grać będzie popularna or­
kiestra “Skalni”, czynna także bę­
dzie polska kuchnia. Dochód przezna­
czony będzie na kupno nowego domu 
zebrań i zabaw organizacji Podha- 
l311- Józef Gil, prezes

Lucy Maud Montgomery

PACZKI
Z ANGLII DO POLSKI

Sprostowanie
Do zarządu Koła nr 1, Stowarzy­

szenie Podhalan na Wojciechowie oraz 
wszystkich członków tego Koła, zwra­
cam się z wyjaśnieniem, że imię 
Waszego Koła nie zostało umieszczo­
ne w świątecznym wydaniu Dzienni­
ka Związkowego, na stronicy z ży­
czeniami od Związku Podhalan z po­
wodu mojego przeoczenia, za co 
uprzejmie przepraszam.

Janina Tylka-Suleja, koresp.

hamować ozegnało go, a hań jest 
prziykro, haj!

I co sie nie robi, jedzie tyn nas 
towarzis — ani na zawodak — w do­
line, a o dwa — trzi stajania niżej 
obruwajom sie nad dolinom skały 
pionowym spadem w piorgi, kieby on 
na tyn skok’ tym pędem dojechoł, 
to pewno śmierć. Na scęście zachy 
ciło go cosi i poseł tyn nas towarzis 
w kopyrtki, a co nom dwom powię­
dło sie go minąć i stawić go, toz 
to było jego scęście. Bo kieby on 
hań był skocyl, to by mioł do pior- 
gów ponad sto metrów — na rekord 
świata, haj!

Tak my to, wiecie, tom masom 
dpugom wojacke w 1939 roku zacy- 
nali, a tyn towarzis — narciorz po­
tem od bomby w Hamburgu zginon, 
tak nom w Cyrwonym Krzizu pedzie- 
li, kie my go bezeń sukali.

Nos trzok jesce zyje, telo co dwok 
w Angliji, a jo pod Holami, haj! 
Zebrania Wyborcze

Koło nr 2 Brighton Park zaprasza 
wszystkich członków na zebranie wy­
borcze oraz instalację, które odbędą 
się w niedzielę, dnia 24 stycznia, 
o godz. 2-ej po południu, w sali Domu 
Podhalan, 3035 W. 51 ulica.

Józef Króżel, prezes

Koło nr 20 Literacko-Dramatycz­
ne im. Kazimierza Tetmajera zawia­
damia, że w niedzielę, 24 stycznia, 
o godz. 2:30 po południu, w sali 
Domu Podhalan, 3035 W. 51 ulica, 
odbędzie się zebranie wyborcze za­
rządu, przyjmowanie nowych człon­
ków oraz instalacja nowego zarządu.

Prosimy wszystkich członków o 
obecność, jak również zapraszamy 
sympatyków Koła.

Andrzej Łacek, prezes; 
Anna Jarząbek, sekr. prot

Wysyłamy natychmiast. Doręczenie gwarantowane 
Ceny i informacje bezpłatnie na żądanie.

Koło nr 34 Zakopane prosi wszyst­
kim członków o przybycie na zebra­
nie wyborcze i instalcję nowego za­
rządu, które odbędzie się w niedzielę, 
24 stycznia, o godz. 4-ej po połu­
dniu, w sali “Columbia Hall”, 1700 
W. 48 ulica. Andrzej Fiedor, prezes

Koło 33 Dzianisz
Dnia 10 stycznia przeprowadzone 

zostały wybory nowego zarządu po­
łączone wraz z uroczystą instalacją 
w Kole nr 33 Dzianisz. W przyjemnej 
rodzinnej atmosferze członkowie Ko­
ła przegłosowali pozostawienie tych 
samych urzędników na ich dotych­
czasowych stanowiskach w zarządzie 
Koła.
- Wybory przeprowadził marszałek 
Zarządu Głównego — Feliks Leśnic­
ki. Honorowymi gośćmi byli: kape­
lan Zarządu Głównego Związku Pod­
halan w PA, wielebny ks. Tadeusz 
Wincenciak, który wygłosił kilka 
słów wspomnień ze swoich wędrówek 
i pracy duszpasterskiej na Podhalu 
oraz złożył życzenia owocnej pracy 
nowemu zarządowi Koła. Obecni byli 
też: Janina Tylka-Suleja — sekre­
tarka fin. Zarządu Głównego i Jan 
Tylka-Suleja — chorąży Zarządu Głó­
wnego i prezes Koła nr 1 im. J. 
Sabały.

W skład zarządu Koła nr 33 Dzia­
nisz weszły następujące osoby: Wła­
dysław Michniak — prezes, Wojciech 
Waluś — wiceprezes, Aniela Styrczu- 
la — wiceprezeska, Janina Tylka
— sekr. prot., Edward Tylka — skarb­
nik, Agnieszka Długopolska — sekr. 
fin.; Bronisława Pabin, Józef Tru- 
han, Franciszek Klejka — Rada Gos­
podarcza.
Zabawy Taneczne

Koło Odrowąż Podhalański nr 23 
ZP w PA serdecznie zaprasza wszy­
stkich Podhalan i całą Polonię na 
“Zabawę Karnawałową”, która odbę­
dzie się w sobotę, 23 stycznia, o 
godz. 8-ej wieczorem, w sali Domu 
Podhalan, 3035 W. 51 ulica. Do tań­
ca przygrywać będzie orkiestra “Kra­
kowiak”. . ,.Anna Ligas, prezeska

GRABOWSKI
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Telex 88-14-204 • Telefon 01-589-0750 lub 01-589-9656

Ze Wzpomnień o Narciarstwie
Obecnie, kiedy Chicago i okolice 

okryte zostały płaszczem śniegu, a 
mróz i wiatr przypieka twarz i rę­
ce, przenika niemal do szpiku kości, 
wielu Podhalan wraca myślą do 
“starej ojczyzny’’, gdzie podobne wa­
runki atmosferyczne nie były czymś 
nadzwyczajnym. Zimy w górach ni­
gdy nie brakowało, a nawet niektó­
rzy górale powiadali żartobliwie: “Ze 
zima w górach jest ino bez dzie- 
wieńć miesiency, a reste roku to sa­
mo lato, haj”. Tak więc dzięki sprzy­
jającym warunkom klimatycznym i 
terenowym, obok tańca i śpiewu wiel­
ki rozdział w życiu Podhalan stanowi 
narciarstwo i inne sporty zimowe. 
Ponieważ wśród chicagoskich Pod­
halan wielu jest takich, którzy inte­
resują się narciarstwem, z przyje­
mnością przeczytają pewno wspo­
mnienia jednego ze starszych trene­
rów zakopiańskich, który opowie jak 
to drzewiej bywało z tym sportem 

Józef Nozka-Hanusin — 
“Na Węgry”

Downiej, kie jesce Zakopane nie 
było tak barz ozbudowane, a o ko- 
lejkak sie dopiero godało, to my na 
skijak po Wiloniku i Lipkak, jezdzali, 
zas skocnie były pod Ubocom i na 
Chycówce.

Tyk casów to sie nijakim cudem 
do dzisiejsyk przirównać nie do i 
myślem, ze to jest nawet niepotrzeb­
ne, nawek ik zbocać nie worce. Niek- 
by fto co nie opedzioł, to se i tak 
syćkiego nie zbocy, toz to lepiej za- 
roz o limpijadzie w Innsbruck’u prze- 
pedzieć, jako sie do tyj w Szamoniji 
(Chamonix) wracać. Chojto by pe- 
dzioł, ze to niebo i ziem, a to nie 
prowda, bo ftej było z tom ryk- 
towckom telo samo kurowodów i 
zopieracki co z tom dzisiok, telo 
co sie ludzie pozmieniali, bo sie mu- 
sieli, haj!

Z tym narciarstwem to juz od 
storocio ludzie dość roboty majom, 
telo co z kolejom zelaznom i ani 
tu ani tam zmion ni mos, może ino 
ze kolej jest je na zarobek, a nar-

I ciarstwo lo uciechy i odpocynku, a 
co poru do zawodów staje to bździ- 
na.

Ludzie, som jest gałgany, pisom hi- 
storyjom ucom sie jej, a wse swoje 
robiom jako im pasuje. Tak tyz wyj 
i narciorze, co roz sie majom po­
prawić, coby do przodku nisyć, to 
nic ino w zod, a co sie przy tym 
nauzyrajom to ik! Godo sie, co som 
jest kluby, okręgi, związki, federacje, 
co jest narciarstwo zjazdowe, biego­
we i skokowe, a to wierutno niepraw­
da od piersego do ostatniego końca 

. posprzekręcano — narciarstwo to 
jest je Jedna Wielgo Rodzina i na 
to ni mos rady nijakiej. Jak długo 
to narciarstwo egzystuje, to jesce 
nie wojowało i heba do końca świa­
ta wojować nie bedzie, haj!

Narciarstwo pod Holami to mało 
kropecka na wielgiej mapie świata 
i rada by sie choć w plamkę prze- 
onacyć — znaczy sie — na mistrzos- 
twak świata abo na olimpijadzie co 
wygrać i choć tu nima gwerów i 
strzelacki to “bitka” idzie na ozajest 
od nomłodsyk do nostarsyk. Narciar­
stwo jako i ine dziedziny zycio ni 
może być do samego Zokopanego 
i Hol ogranicone i temu to telo lu­
dzi biere w nim udzioł. Stuka jest 
je w tym, coby kozdy użył kielo mu 
pasuje, a wse ka może — jako ta- 
kom cegiełke do narciarskiego spól- 
stwa dorucił!

Byli tacy narciorze i na pewno je­
sce bedom co ik w tyj pieknej ro­
bocie było znać i o nik tu bedzie 
pogworka, a co nie bedzie nazwisk 
to nic, bo fto robił i robi, to sie i 
tak nojdzie, haj!

Sli-my na Węgry, wiecie, wojna 
była i hitlerowiec sanom gazdówkę 
zajon, a tam daleko we świecie śła 
ryktowacka, coby swoje odebrać. Toz 
to skrzykneni sie norciorze, a mię- 
dzej nimi poru takik ze Zycańskiego. 
Kie juz nadesel ten dzień i ta go­
dzina śretli sie pod Strązyskom ze 
staremi skijami, bo juz po wierchak 
śnieg lezoł, a co polewało, to hań 
takie lody — blachy urobiyło, co bie­
da było przejść beśpiecznie. Toz to 
kie my juz Mały Giewont, ku gra­
nicy idęcy, trawersowali ostawili my 
te narcięta w kosówce i pośli my 
dalej z kijkami.

Było nos śtyrok. Staneni my na 
grani tam ka cyrwony ślak z Kon- 
ratowej na Przełęnc pod Kopom wy­
chodzi i zomiarujemy jechać na bu- 
tak żlebem w Cichom, w dolny ko­
niec Luptowskiej Tomanowej. Poza­
kładali my sie rządkiem i hamujęcy 
kijkami . . . jedziemy. Z razu sło, 
ny — ale podwynemo sie jednemu 
kółko przi kijku i zamiast śpicami 

(Ciąg Dalszy)

Stanęły nieruchome, blade, zamarłe z trwogi. Po­
tem z głośnym okrzykiem przerażenia pomknęły w sza­
lonym pędzie^ przez las, nie rzuciwszy ani jednego spoj­
rzenia w kierunku mostu. Ania, rozpaczliwie przytulo­
na do swej niepewnej podpory, widziała poruszające się 
w biegu slywetki dziewczynek i słyszała ich okrzyki. 
Niewątpliwie pomoc zjawi się wkrótce, tymczasem je­
dnak pozycje ioj była bardzo niewygodna.

a- ' ’ ' '
Minuty mijały, a każda z nich wydawała się godziną 

nieszczęśliwej d . węzynce. Dlaczegóż nikt się nie zja­
wia? Dokąd p"biegły koleżanki?! A jeśli zemdlały 
z przerażenia i n.At nie nadejdzie? A jeśli ona tak opa- 
dnie z sił i zdrętwieje, że nie potrafi się dłużej utrzy­
mać? Ania spojrzała w roztaczającą się pod stopami 
głęboką, zieloną -przepaść, gdzie chwiały się długie, za­
mazane cienie... i zadrżała. Wyobraźnia zaczęła jej pod­
suwać rozmaite straszne obrazy.

Wtem, w chwili gdy -poczuła, że z powodu zmęczenia 
i bólu ramion i dłoni nie potrafi dłużej utrzymać się 
w tej pozycji, obok mostu ukazał się Gilbert Blythe 
w łodzi Andrewsa.

Chłopiec podniósł wzrók i ku niezmiernemu swemu 
zdumieniu spostrzegł drobną, bladą, lecz dumną twa­
rzyczkę, patrzącą nań wielkimi, trwożnymi, ale jedno­
cześnie gniewnymi oczami.

— Ania! Jakim sposobem i skąd się tu wzięłaś’! — 
zawołał.

I nie czekając odpowiedzi podpłynął do pala i wy­
ciągnął ku niej rękę.

Nie było innej rady. Ania, mocno wsparta na dłoni 
Gilberta, zsunęła się do łodzi, gdzie usiadła, przemoknię­
ta i zła, trzymając < w obu rękach ociekający wodą szal 
i mokrą serwetę. Niewątpliwie bardzo trudno było za­
chować się z godnością w podobnej sytuacji.

— Cóż się stało, powiedz, Aniu? — spytał Gilbert 
zabierając się do wioseł.

— Chciałyśmy grać „Elaine” Tennysona — objaśniła 
Ania chłodno, n;a patrząc wcale na swego wybawcę —
i ja powinnam była płynąć do Camelot w barce, tw jest 
w łódce. Tymczasem łódka zaczęła przeciekać, więc gdy 
zbliżyła się do pala, wdrapałam się na niego. Jednocześ­
nie dziewczynki pobiegły szukać pomocy. Czy zechcesz 
być tak uprzejmy i podwieźć mnie do przystani?

Gilbert chętnie podpłynął we wskazane miejsce 
i Ania, odrzucając jego pomoc, sama zręcznie wyskoczy­
ła na brzeg.

— Dziękuję bardzo *— rzekła wyniośle, odchodząc.
Ale Gilbert wyskoczył z łodzi i położył rękę na jej 

ramieniu, starając się ją zatrzymać.
— Aniu — rzekł pośpiesznie — posłuchaj mnie! Czy 

nie moglibyśmy być przyjaciółmi? Bardzo mi jest przy­
kro, że wówczas zażartowałem z twoich włosów. Nie 
chciałem cię obrazić, powiedziałem ot, tak sobie, dla 
żartu tylko. A zresztą to już tak dawno. Teraz twoje 
włosy są bardzo piękne... szczerze mówię. Bądźmy przy­
jaciółmi!

Ania zawahała się chwilę. Pomimo obrażonej dumy 
doznała nagle jakiegoś niezwykłego, nie znanego dotąd 
wrażenia, że ten na poły nieśmiały, na poły gorący wy­
raz ciemnych oczu Gilberta stał się jej miły. Serduszko 
jej zaczęło uderzać szybciej i mocniej. Lecz gorycz sta­
rej zniewagi szybko odniosła zwycięstwo nad wahaniem. 
Scena, która się odegrała dwa lata temu, odżyła w' wy­
obraźni Ani równie żywo, jak gdyby zdarzyła się wczo­
raj. Gilbert zawołał: „Marchewka!” i okrył ją wstydem 
wobec całej szkoły. Gniew jej, który dojrzałym ludziom 
wydałby się równie śmieszny jak i jego powód, nie 
ustąpił i nie złagodniał jeszcze. Nienawidziła Gilberta! 
Nigdy mu nie1 przebaczy!

— Nie — odrzekła chłodno. — Nigdy nie będzie przy­
jaźni pomiędzy mną a Gilbertem Blythe. Nie życzę so­
bie tego.

— Jak ci się podoba! — I Gilbert, zaczerwienio­
ny z gniewu, wskoczył do swej łodzi. — Nigdy już r.ie 
poproszę cię o przyjaźń. Mnie również na niej nie za­
leży.

Odepchnął łódź kilkoma szybkimi, gniewnymi ude­
rzeniami, a Ania odeszła stromą, osłoniętą'paprociami 
ścieżką pośród klonów. Głowę trzymała wysoko, lecz 
w głębi duszy doznawała przykrego uczucia żalu. Żało­
wała niemal, iż nie odpowiedziała Gilbertowi inaczej. 
Prawda, że strasznie ją obraził, lecz... W ogóle zdawało 
jej się, że najlepiej byłoby, gdyby mogła usiąść i ser­
decznie się wypłakać. Czuła się najzupełniej wytrącona 
z równowagi; fizyczne zmęczenie i przeżyty strach te­
raz dopiero dawały jej się we znaki.

W połowie ścieżki spotkała Jankę i Dianę wracające 
nad staw. Dziewczynki były w najwyższym stopniu 
przerażone. Na Sosnowym Wzgórzu nie zastały nikogo, 
bo państwo Barry wyszli z domu. Ruby dostała ataku 
histerycznego płaczu, zostawiły ją więc w mieszkaniu, 
by się uspokoiła, same zaś pobiegły przez Las Duchów 
i przez most na Zielone Wzgórze. Tam także nie było 
nikogo, gdyż Maryla udała się do Carmody, a Mateusz 
był daleko w polu, zajęty zbieraniem siana.

—■ Ach, Aniu! — wybuchnęła Diana obejmując szyję 
przyjaciółki i plącząc z radości i ulgi z powodu niespo­
dzianego jej ocalenia. — Ach, Aniu droga... myślałyś- 
my... żeś utonęła... i uważałyśmy się za zbrodniarki... 
bo to myśmy cię namówiły... abyś była Elaine! Ruby 
ma atak płaczu! Aniu, jakżeś się wyratowała?

— Wdrapałam się na pal — wyjaśniła Ania zmęczo­
nym głosem — a Gilbert, który właśnie nadpłynął w ło­
dzi pana Andrewsa, wysadził mnie na brzeg.

Ania i
| z Zielonego Wzgórza I

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE! TELEWIZYJNE 

W CHICAGO 
Nadawane Raz w Tygodniu

NIEDZIELNE SPOTKANIA
Nowy Program Radiowy 

Stacja WSBC 1240AM
Niedziela 10:00 12:00 Rano 

Zofia Boris, Kierownik Programu

GODZINA RELIGIJNA
OJCÓ W SALWA TORI AN ÓW 

Stacje WJOB 1230AM
Hammond, Ind.

W Każdą Niedzielę
Od 12 do 12:30 Po Południu

WESOŁA CHICAGOSKA FALA 
Stacje WOPA 1490 KC

W Każdę Niedzielę 
1 do 2 Po Poł.

Józef Zieliński, Dyrektor

PROGRAM RADIOWY 
' JADWIGI / EUGENIUSZA 

ZŁOBIN RYLSKICH 
Stacja WSBC ' 1240 KC

W Każdą Niedzielę 
3-3:00 Po Poł.

STAN BORYS 
"RADIO VARIETE" 
W Każdą Niedzielę 
4:005:00 Po Poł.

Migała Communications Corp. 
Stacja WCEV 1450AM

NIEDZIELNY MA GAZYN 
RADIOWY 

Stacja WOPA 1490 KC
Andrzej Kawecki 

i Teresa Morawska 
Redaktorzy Programu 

W Każdą Niedzielę od 6-ej do 7-ej W.
"CZERWONE MAKI"

Stacja WSBC 1240AM
W Każdą Środę o 8:30 Wiecz.

REF REN, Właściciel
STUDENCKIE RADIO ZAK 

Z Chicago Circle 
Sobota 1:30 do 3 Po Południu 

WUIC 88.1 FM
Andrzej Szczesniewski 

Piotr Pietrzkiewicz 
Producenci

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
Właściciel Programu 

MARIAN CZERNIECKI 
W Soboty 4:30 do 5:30 Po Poł. 
WOPA 1490 KC

POLSKA PANORAMA 
Stanisław Łobodziński 

Kierownik 
W Każdą Sobotę 

Od 5:30-6:30 Wiecz.
Stacja WOPA 1490 KC

PO POŁ U DNIE Z POL O NIĄ
Migała Communications Corp.

WCEV 1450AM
W Każdą Sobotę 6:05 Wiecz.

Do 7 Wieczorem
ADAM OCYTKO 

Kierownik i Anonser
GODZINA MIĘDZYNARODOWA 

Stacja WTAO 1300KC
Sobota 6:30-8:30 Wiecz. 
JADWIGA /ANTONI 

PIEŃKOWSCY 
Kierownicy 
Tel. 777-2800

ZBIGNIEW MOTTA 
"Jak Się Masz" 

Stacja WOPA 1490 KC AM
Sobota 6:30 7:30 Wieczorem
" W DRODZE DO EMAUS" 

Program Religijny 
OO. Salwatorianów 

Stacja WTAO 1300KC
Sobota 7:00 7:30 Wiecz.

ROBERT LEWANDOWSKI
WCIU-TV Kanał 26

W Każdą Niedzielę 
5:00 Po Poł. 6 Wiecz.

INDIANA
AUDYCJE POLSKIE z Rozgłośni 
WLTH 1370 KC

W Glen Park (Gary), Ind. 
Nadawane w Każdą Niedzielę

Od 11 ej Rano do 12 ej w Południu 
31 szy Rok Bez Przerwy 

Anonserzy:
HELENA KUBIAK 

WŁADYSŁAWA KUBIAK 
CZESŁAW KUBIAK

MILWAUKEE 
"RADIO HELENA "

Audycja polonijna informacyjno ro­
zrywkową. WYŁO 540 AM, w każdą 
niedzielę w godzinach 10:00-10:30 
przed południem oraz 4:15-5.15 po 
południu. Kierownik redaktor pro 
gram u — Helena Wańtuch. Adres: 
"Radio Helena" WYŁO. P.O. Box 
21732, Milwaukee, W! 53221.

_________ Tel.: (414)671-1177

i
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Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

ZNP

Stanisław Nowak — prezes 
Józef Malek — sekr. prot.

OBSZERNE informacje przeczy­
tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

Z uwagi na ograniczoną ilość miejsc, 
prosimy telefonować jeszcze dziś na 
numer 88^6473; 5621 W. Fullerton 
Ave. lub 581-1201; 6050 S. Pulaski Rd.

Zapisy będą trwały od 19-go do 25-go 
Stycznia włącznie.

990
120
990 

$1.39
590
390 

$1.09
790 

$1.09
990
990
990
890 

$1.79 
$2.89 
$2.79 
$1.25 
$1.09 
$1.69

Koncert Chóru Lira
Bezpłatny koncert Chóru Lira skła­

dający się z ludowych piosenek pol­
skich, odbędzie się w sobotę, 23 stycz­
nia o 2 po południu w teatrze w bu­
dynku Chicago Public Library Cul­
tural Center przy 78 East Washington 
St.

Gwarantujemy nowoczesne metody 
nauczania oparte na naukowych i do­
świadczonych wzorach, przy indywi­
dualnym podejściu do każdego kur­
santa.

wycofanie amerykańskiej delegacji z 
Madrytu (obrad Europejskiej Kon­
ferencji dla Spraw Bezpieczeństwa i 
Współpracy), wystąpienie do War­
szawy z żądaniem natychmiastowego 
spłacenia całego zadłużenia wobec 
Zachodu, czy wreszcie wysunięcie 
pod adresem gen. Jaruzelskiego ulti- 
matywnego terminu, do którego ma 
być zniesiony w Polsce stan wojen­
ny- * *

ALBANY WOMEN'S 
MEDICAL CENTER 

SPECJALISTYCZNA OPIEKA 
ZDROWOTNA DLA KOBIET oraz 
ZABIEGI GINEKOLOGICZNE

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Chirurgia Kosmetyczna 

Dzwoniąc w Języku Polskim
Pytać o p. Halinę 

725-0200 • 5086 N. Elston,
Od Wtorku do Soboty: 8 Rano-4 Ppł

Jeśli chodzi o zadania stanowych 
Wydziałów K.P.A. i innych organiza­
cji na najbliższą przyszłość, Konfe­
rencja omawiała:

— metody oddziaływania zorgani­
zowanej Polonii na ustawodawców 
kongresowych,

— zwoływanie masowych zebrań 
dla wyrażania poparcia narodowi pol­
skiemu i walczącej o prawa ludzkie 
i obywatelskie klasie robotniczej, zor­
ganizowanej w “Solidarności”,

— przeprowadzenie zbiórki fundu­
szów na pomoc żywnościową,

— nawiązywanie współpracy z lo­
kalnymi środkami masowego prze­
kazu w celu pozyskiwania ich życz­
liwości dla sprawy Polski,

— przeprowadzanie demonstracji 
przed placówkami dyplomatyczno- 
konsularnymi reżymu w Warszawie,

— wreszcie rozwijanie współdziała­
nia z tymi zorganizowanymi środo­
wiskami etnicznymi i gólnoamery- 
kańskimi, które ujawniają zrozumie­
nie problemu stanu wojennego w Pol­
sce.

Specjalna Konferencja w Chicago, 
zwołana przez Prezesa Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej, jako ciało do­
radcze (PAC Advisory Ad Hoc Com­
mittee) była potrzebna i na czasie. 
Jej przebieg oraz wysoki poziom 
obrad wykazał, że w ramach K.P.A. 
istnieją środowiska działaczy i nau­
kowców, znające problematykę Pol­
ski oraz ujmujące ją w kategoriach 
wysokiej klasy rozumowania i anali­
zowania na użytek praktycznej poli­
tyki, prowadzonej przez naczelne 
przedstawicielstwo Amerykanów pol­
skiego pochodzenia.

Znajomość języka angielskiego jest 
niezbędnym warunkiem egzystencji 
w Stanach Zjednoczonych i ogromnie 
ułatwia życie. Dzięki tej znajomości 
można znaleźć lepszą i bardziej atrak­
cyjną prace.

Kiedy zaś nie znamy języka angiel­
skiego, jesteśmy często narażeni na 
wiele upokorzeń i przykrych doświad­
czeń.

Nie zwlekaj więc! Na naukę nigdy 
nie jest za późno!

Odnotujmy więc poszczególne su­
gestie oraz uzgodnione stanowisko 
uczestników Konferencji:

1) Washington powinien nałożyć 
embargo na sprzedaż i wysyłkę zbo­
ża do Sowietów bez względu na zgo­
dę czy też jej brak ze strony ame­
rykańskich sojuszników:

— Konferencja uznała, że jeśli ad­
ministracja rządowa zdecyduje pod­
jąć tego rodzaju nacisk na Sowie­
ty, embargo powinno być “totalne”, 
a więc powinno obejmować nie tylko 
handel zbożem, ale też kredyty fi­
nansowe, współpracę, techniczną oraz 
wymianę naukową i kulturalną.

2) Konferencja wypowiedziała się 
zdecydowanie na rzecz poparcia Mię­
dzynarodowego Czerwonego Krzyża, 
Komisji dla Praw Ludzkich Naro­
dów Zjednoczonych i Amnesty Inter­
national w ich dochodzeniach odno­
śnie warunków w więzieniach i obo­
zach internowanych, w których cier­
pią dziesiątki tysięcy ludzi, osadzo­
nych tam w wyniku wprowadzenia 
w Polsce stanu wojennego.

3) Konferencja poparła działania 
organizacji charytatywnych, wysyła­
jących żywność do Polski, wysuwa­
jąc jednak postulat, aby rozdział tych 
darów odbywał się pod nadzorem z 
ramienia ofiarodawców.

Wznowienie wysyłek żywności z 
nadwyżek rządowych oraz podjęcie 
zakupów przez Warszawę mogłoby 
nastąpić tylko wówczas, jeśli władze 
polskie udownodnią poza wszelkie 
wątpliwości, że żywność ta będzie 
rozdzielana wśród ludności, a nie 
zostanie przekazana wojsku czy też 
Sowietom.

4) Odnośnie ewentualnego wniesie­
nia sprawy Polski na forum Rady 
Bezpieczeństwa ONZ Konferencja 
zwróciła uwagę, że podejmowanie 
obecnie takiego posunięcia byłoby nie 
wskazane z racji niekorzystnego sta­
nu rzeczy w układzie sił politycz­
nych w ONZ w styczniu rb. (Prze­
wodniczącym jest przedstawiciel Mo­
skwy, zgodnie z zasadą rotacji.) 
Delegacja sowiecka z pewnością zro­
biłaby wszystko, aby sabotować spra­
wę. Należy więc odczekać na korzyst­
niejszy układ sił w Radzie Bezpie­
czeństwa.

5) Konferencja bardzo zdecydowa­
nie wysunęła postulat nasilenia za­
kresu audycji “Głosu Ameryki” i Ra­
dia Wolnej Europy do Polski, jak 
też rozszerzenia i wzmocnienia in­
formacyjnych programów tych ra­
diostacji, choć są one zagłuszane 
przez Sowiety i juntę wojskową, wy­
konującą plany stanu wojennego.

Konferencja odrzuciła szereg po­
stulatów, które uznała albo za nie­
praktyczne, albo też za oderwane 
od rozsądnych ocen, jakie powinny 
obowiązywać w działaniu politycz­
nym. Dotyczy to takich “sugestii”, 
jak zerwanie stosunków dyploma­
tycznych z Warszawą i z Moskwą,

Opłatek Kombatancki
Zarząd Koła SPK Nr. 53 uprzejmie 

zaprasza na “Opłatek Koła”, który 
odbędzie się w niedzielę, 24 stycznia 
1982, o godzinie 2-ej po południu w 
sali OO. Jezuitów, pnr. 4105 N. Avers 
Ave.

Nagrody wejściowe, doskonały bar, 
smaczna kolacja. Donacja z kon­
sumpcją tylko pięć dolarów. Ser­
decznie zapraszamy.

Bolesław Rogowski — prezes 
Wilhelm S. Zaleski — sekretarz

Opłatek Stowarzyszenia 
Samopomocy 

Nowej Emigracji
Zapraszamy serdecznie wszystkich 

tych, krórzy chcą przyjemnie spędzić 
czas: naszych przyjaciół, gości i człon­
ków na “Opłatek”, który odbędzie się 
w niedzielę, 24 stycznia 1982 r., o 
godz. 2:30 po południu w lokalu włas­
nym przy 1514 Milwaukee Ave.

Gościem honorowym na Opłatku 
będzie niestrudzony działacz polo­
nijny, obrońca żywotnych spraw Na­
rodu Polskiego, prezes Wydziału Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej na Stan 
Illinois, aiderman Roman Puciński.

Inwokację wygłosi kapelan Stowa­
rzyszenia, Ojciec Jan K. Szuba, T.J.

Program w opracowaniu artystki 
dram, pani Wandy Zbierzowskiej- 
Frydrych z udziałem słynnego tenora 
Stefana Wicika i znanym pianistą 
Henrykiem Wawrzyczkiem, oraz wy­
stępy młodzieży szkolnej i atrakcje.

A dla ciała? Jak zwykle smaczne 
potrawy oraz kropelki na przezię­
bienie w barze. Serdecznie zapra­
szamy.

Klub Zaborowian
Serdecznie zaprasza członków oraz 

całą Polonię na zabawę karnawałową 
w sobotę, dnia 23-go stycznia 1982 r., 
w sali 2701 N. Narragansett. Począ­
tek o godz. 8:00 wiecz. Orkiestra 
“Biało-Czerwoni”. Dochód przezna­
czony jest na pomoc Polsce.

Mieczysław Dzik — prezes
Stanisław Wódka — przewodniczący 

‘ ‘ U prowadzenie 
z Seraju” — w Chicago 

Opera Theater
Chicagoski Teatr Operowy wysta­

wia w bieżącym sezonie zimowo- 
wiosennym trzy opery.

W dniach 6, 7, 10, 12, 13 i 14 
lutego, Chicago Opera Theater za­
prezentuje operę A. Mozarta pt. 
“Uprowadzenie z Seraju”.

Na przełomie marca i kwietnia wy­
stawiona będzie opera Marca Blitz- 
stien’a pt. “Regina” (oparta na sztuce 
Lillian Hellman — “Little Foxes”).

W dniach 22—30 maja zobaczymy 
operę Donizettiego “Córka pułku”.

Chicagoski Teatr Operowy zapre­
zentuje wszystkie trzy opery w Athe­
naeum Theatre, 2936 N. Southport 
Ave. W sprawie biletów można tele­
fonować pod numer: 663-0555.

Koncert Fortepianowy 
Janusza Twardowskiego

Profesor Janusz Twardowski wy­
stąpi w koncercie fortepianowym, 
grając utwory: Liszta, Chopina i 
Skriabina, w rezydencji, przy 6221 N. 
Niagara, w niedzielę, 24 stycznia, o 
godz. 6:30 wieczorem.

Zainteresowanych prosimy o telefo­
niczne zgłoszenia: 775-6447.

Spotkanie 
z Mirosławem Chojeckim

Zapraszamy na bardzo ważne spot­
kanie z Mirosławem Chojeckim, wy­
twórcą wydawnictwa “NOWA”, sze­
fem wydawnictw “Solidarności”, a 
obecnie organizatorem Komitetu 
Pomocy “Solidarności” na Stany 
Zjednoczone.

Mirosław Chojecki, z wykształcenia 
fizyk nuklearny, był aresztowany za 
swą działalność w 1980 r. i skazany 
na 18 miesięcy więzienia z zawie­
szeniem. Wyjechał z Polski przed 
ogłoszeniem stanu wojennego, aby 
omówić sprawy wydawnicze w Ame­
ryce.

Spotkanie z Mirosławem Chojeckim 
odbędzie się w piątek, 22 stycznia b.r., 
o godz. 7:30 wiecz. w sali SWAP’u 
Placówka 90, 6005 West Irving Park.

Wstęp — wolne datki na rzecz “Soli­
darności”.

Zebranie Klubu
Ziemi Rzeszowskiej

Zawiadamiamy, że posiedzenie 
Klubu Ziemi Rzeszowskiej, połączone 
z instalacją nowego zarządu, odbę­
dzie się w sobotę, 23 stycznia, o godz. 
6:30 wieczorem, w sali Lusaka Mis­
sion, przy 6965 W. Belmont Ave.

W programie przewidziana jest lo­
teria fantowa i przyjęcie. Serdecznie 
zapraszamy.

Adam Ocytko — prezes, Marta 
Mroczka — sekr.

Liga Morska
Oddz. Syrena Nr. 49

Posiedzenie wyborcze Oddziału Nr. 
49 Ligi Morskiej odbędzie się w pią­
tek, 22 stycznia, o godz. 7:30 wieczo­
rem w sali Paradise przy 1758 West 
48thSt.

Sekretarz finansowy zwoła radę go­
spodarczą, która przeglądnie księgo­
wość i zda odpowiednie sprawozdanie 
na zebraniu. Prosimy wszystkich 
członków o przybycie.

Franciszek Goryl — prezes 
Rozalia Rusin — sekr. prot.

Tow. Ratunkowe 
Szczurowa

Tow. Ratunkowe Szczurowa będzie 
miało swe posiedzenie, na którym 
zostanie wybrany nowy zarząd w nie­
dzielę, 24 stycznia, o godz. 2-ej po 
południu w sali SWAP, pnr. 6005 W. 
Irving Park Rd.

Prosimy wszystkich członków o 
liczne przybycie. Obecność obowiąz­
kowa, są ważne sprawy do załatwie­
nia.

Walne Zebranie 
Gminy 120 ZNP

We wtorek 26 stycznia odbędzie się 
w lokalu Moskal Catering, 5639 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 7:30 wiecz. 
Walne wyborcze zebranie Gminy 120 
ZNP.

Wszystkie Grupy ZNP^ należące do 
Gminy 120 winny przedłożyć przed 
Walnym Zebraniem opłacone manda­
ty swoich delegatów do Gminy podpi­
sane przez Zarząd danej Grupy.

Zbierze się także Komisja Gospo­
darcza i zbada księgowość i gospodar­
kę finansową Gminy. Prosimy o 
liczną i punktualną obecność.

B. Paraf ińczuk — prezes 
E. Tragarz — sekr. prot.

Z Gminy 178 ZNP
Wyborcze posiedzenie Gminy 178 

ZNP odbędzie się w poniedziałek, 
25 stycznia, w sali SPK, 3242 N. 
Pułaski ulica, o godz. 7:30 wieczorem. 
Zarząd Gminy apeluje do wszystkich 
Grup przynależnych do Gminy 178 
ZNP o doręczenie mandatów swych 
delegatów. Obecność każdego dele­
gata lub delegatki jest obowiązkowa.

Aleksander Moll — prezes 
Stefan Wądołowski — sekr. prot.

Trucizna
Haleyville, Ala. (UPI) — Władze 

przeprowadziły ewakuację ludności 
z obszaru pięciu mil kwadratowych 
w pobliżu Haleyville, gdzie obecnie 
mieszka Billy Carter.

Akcja zapobiegawcza władz została 
spowodowana faktem, że niebez­
pieczna trucizna wyciekła z jednego 
z wagonów kolejowych. Podjęto rów­
nież działania na rzecz zneutralizowa­
nia trującego środka chemicznego, 
którym jest kwas siarczany. Strażacy 
ogniowi, chronieni maskami, przepro­
wadzili czyszczenie wagonu zabezpie­
czającymi środkami chemicznymi.

10 Ft. 
. 10 Ft.

3 Ft.
1 Ft.

Słoik
1 Ft.
3 Ft.
4 Ft.
3 Ft. 

..4 Ft. 
Tuzin

1 Ft.
1 Ft.
1 Ft.

Wiadomości 
Gminy 87 ZNP- 

z Annowa
Tow. Obrońcy Wolności, Gr. 1797 

ZNP, zaprasza członków do wzięcia 
licznego udziału w rocznym posie­
dzeniu połączonym z instalacją no­
wych urzędników 24 stycznia b.r., 
w sali Wozniak Casino, pnr. 2530 S. 
Blue Island Ave., o godz. 2-ej po poł.

Fullerton Fruit Market 
4210 W. FULLERTON TEL.: 276-4037
POD NOWYM, POLSKIM KIEROWNICTWEM

NAJNIŻSZE CENY W CHICAGO!
KAŻDEGO TYGODNIA SPECJALNE CENY NA 

PRZESZŁO 20 PRODUKTACH

MARCHEWKA.................................................... 4 Ft.
ZIELONA KAPUSTA.........................................
BIAŁE ZIEMNIAKI..........................................
CZERWONE ZIEMNIAKI .............................
Cebula.....................................................
SELER ................................................................
KISZONA KAPUSTA.........................................
ŚWIEŻE OGÓRKI..............................................
JABŁKA WASH. “GOLDEN DELICIOUS” . 
POMARAŃCZE..................................................
BIAŁE GREJFRUTY.......................................
BANANY ...........................................................
EKSTRA DUŻE JAJKA.................;................
WĘDZONA KIEŁBASA ZWYCZAJNA.........
WĘDZONA KIEŁBASA ŻYWIECKA...........
POLSKA SZYNKA............................................
POLSKIE OGÓRKI KONSERWOWE...........
POLSKIE POWIDŁA.............................16 Oz. Słoik
7-UP................................................................. 6 Puszek
Z KAŻDYM ZAKUPEM ZA $25, BEZPŁATNIE TUZIN DUŻYCH JAJEK 

CENY AKTUALNE DO NIEDZ., 24 STYCZ. ,7:00 WIECZ.
GODZINY OTWARCIA 7 DNI W TYGODNIU: 
CODZIENNIE 9:00-8:00; w niedziele 9:00-6:00.

MÓWIMY PO POLSKU

W Walce o Interesy 
Narodu Polskiego 

Decyzje i Sugestie Konferencji Zwołanej 
Przez Prezesa Mazewskiego

Na zakończenie relacji o przebie­
gu specjalnej Konferencji aktywis­
tów i naukowców, działających w 
ramach Kongresu Polonii Amerykań­
skiej w sprawie tragicznej sytuacji 
w Polsce, przedstawić należy stano­
wisko uczestników obrad (16 stycz­
nia w Chicago) wobec “Sugestii do 
dyskusji”, przygotowanych na pi­
śmie przez prezesa Alojzego Mazew­
skiego. Sugestie te zostały ujęte w 
19 punktach, a wynikały z opinii, 
przekazanych prezesowi Mazewskie- 
mu przy różnych okazjach.

Prócz tego Mazewski przedłożył w 
ośmiu punktach zagadnienia, na któ­
re oczekiwał opinii i odpowiedzi na 
pytanie: Co powinny robić obecnie 
Wydziały K.P.A., istniejące w róż­
nych stanach, oraz inne organizacje, 
współpracujące w ramach centrali 
dla spraw politycznego działania Po- 
loni na rzecz narodu polskiego, jak 
też i interesów Polonii w polityce 
ogólnoamerykańskiej.

“Sugestie”, przedstawione przez 
Prezesa K.P.A. na piśmie, wyraźnie 
określone zostały przez niego jako 
ujęcia “na użytek dyskusji”, a nie 
formalne polecenia Prezesa czy też 
Komitetu Wykonawczego K.P.A.

W zagajeniu dyskusji na te tematy 
prezes Mazewski przypomniał, że 
K.P.A. złożył już prez. Reaganowi 
Memorandum na temat sytuacji w 
Polsce, ale rozwój wydarzeń, wyni­
kających z wprowadzenia stanu wo­
jennego, narzuca potrzebę uaktual­
nienia złożonego w Białym Domu 
Memorandum. Toteż wypracowana 
na Konferencji problematyka posłuży 
do dotatkowego oświetlenia postawy 
Polonii Amerykańskiej.

Z Gminy 88 ZNP 
Cleveland, Ohio

Posiedzenie Gminy 88 ZNP odbę­
dzie się w niedzielę, 24 stycznia, o 
godz. 2 po poł., w Czytelni Polskiej, 
1108 Kenilworth Ave. Wszyscy dele­
gaci proszeni są o przybycie, ponie­
waż wybierać będziemy urzędników 
na następny rok.

Przy tej okazji chciałabym złożyć 
wyrazy serdecznej wdzięczności 
wszystkim tym, którzy przez ponad 
25 lat współpracowali ze mną w pracy 
Związkowej.

W okresie tym sprawowałam wiele 
ważnych funkcji, byłam wiceprezeską 
i prezeską Gminy, członkinią licznych 
komitetów, zarówno przy Gminie, jak 
też przy Grupie — w całej mojej 
pracy mogłam zawsze liczyć na po­
moc i współpracę mych przyjaciół — 
członków Grupy i Gminy.

Chciałabym wyrazić szczególne wy­
razy wdzięczności Mariannie Golem- 
biewskiej — organizatorce Gminy i 
byłej komisarce za jej piękną pracę 
przy zapisywaniu nowych członków 
oraz opiekę nad szkółką polską, byłe­
mu komisarzowi — obecnie honoro­
wemu komisarzowi Aleksandrowi 
Kopczyńskiemu, za zawsze dobre i 
budujące rady, komisarce Marii Gra­
bowskiej i obecnemu komisarzowi 
Feliksowi Hujarskiemu — za współ­
pracę i pomoc.

Ze względu na mój pogarszający 
się stan zdrowia nie będę mogła już 
więcej przyjąć urzędu prezeski Gmi­
ny.

Nowemu prezesowi — życzę dużo 
sukcesów.

Janina Kłosowska-Jasińska — 
prezeska. I

Zmiana Sali Posiedzeń 
Oraz Wybory Zarządu 

w Gminie 91 ZNP
Zawiadamiamy, że wyborcze posie­

dzenie Gminy 91 ZNP odbędzie się w 
środę, 27 stycznia, o godzinie 7:30 
wieczorem.

Prosimy wszystkie Grupy przyna­
leżne do Gminy 91 ZNP, aby zaopa­
trzyły swych delegatów oraz dele­
gatki w mandaty na rok 1982.

Instalacja nowowybranego zarządu 
odbędzie się w miesiącu marcu, 
szczegóły będą podane w późniejszym 
terminie.

UWAGA: Zmieniliśmy salę posie­
dzeń, proszę sobie zanotować; w do­
mu Placówki 90-ej SWAP, 6005 W. 
Irving Park Road, Chicago.

Prosimy wszystkich delegatów i 
delegatki o liczne przybycie.

Alex Pestrak — prezes, Stanisława 
Kaldus — sekr. prot.

Tow. Zwycięstwo 
Grupa 3152 ZNP

Tow. Zwycięstwo, Gr. 3152 
odbędzie swe roczne zebranie, w nie­
dzielę, 24 stycznia, o godz. 2 po połu­
dniu, w sali domu Placówki 90 SWAP, 
pnr. 6005 W. Irving Park Rd.

Na zebraniu tym ustępujący zarząd 
Grupy złoży sprawozdanie za okres 
miniony, jak również odbędą się wy­
bory i instalacja nowego zarządu.

Wszyscy członkowie Grupy proszeni 
są o przybycie.

Witold Raginia — prezes, Janina 
Kacprzyk — sekr. prot.

Paliwo Samochodowe 
Wyprodukowane 

Ze skórek Mandarynek 
Tokio (UPI) — Japoński wytwórca 

samochodów twierdzi, iż zachęcony 
jest wynikami testów przeprowadzo­
nych przez auta oraz rowery moto­
rowe, poruszane przy pomocy paliwa 
zrobionego ze skórek mandarynek. 
Wytwórca przyznał jednakże, iż mo­
ment, kiedy paliwo tego typu będzie 
mogło być stosowane na codzień, jest 
nadal bardzo odległy.

Profesor Sakuzo Takeda z wydzia­
łu rolnictwa Uniw. w Tokio, powie­
dział, że wyniki przeprowadzonych 
testów przewyższają dalece wszelkie 
oczekiwania. Doświadczeniom podda­
ne zostały pojazdy produkowane przez 
firmę Suzuki Motor Co.

Intensywny Kurs Języka Angielskiego 
w Szkole Olszewskich

Z Instalacji Gr. 760 ZNP
W niedzielę, 17 stycznia b.r., odbyło 

się roczne posiedzenie oraz instalacja 
nowych urzędników Tow. Artylerii 
Polskiej—Jerzego Washingtona, Gr. 
760 ZNP.

Przysięgę od nowych urzędników 
odebrała sety-. Gm. 87 ZNP, Lottie 
Poremba.

W skład nowego zarządu Grupy 
wchodzą następujące osoby: prezes — 
Edward Grabacki; wiceprezes — 
Edward Fialek; sekr. prot. — Stan­
ley Oleksy; sekr. fin. i kasjer — Hen­
ryk Kasiasz; marszałek — Michał 
Latka; dyrektor — George Korsak. 
Do rady Gospodarczej weszli: Marian 
Kowalski i Andrian Balonek.

Posiedzenia Grupy 760 ZNP odby­
wają się w każdą 3-cią niedzielę mie­
siąca w sali Stow. Weteranów Pol­
skich, pnr. 4139 S. Kedzie Ave., o 

godzinie 2-ej po południu.
• • »

Pogrzeb
W niedzielę, dnia 10 stycznia b.r., 

pożegnała się z tym światem znana 
i długoletnia osadniczka dzielnicy 
Annowa, śp. Anna Trafidlo, prze­
żywszy 92 lata.

Pogrzeb odbył się w środę, 13 stycz­
nia b.r., z kaplicy Zielinski Funeral 
Home, przy 18th Place i S. Leavitt Ul., 
do kościoła św. Anny, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania Pań­
skiego.

Stanley Oleksy — koresp.

Wybory Zarządu 
w Gminie 75 ZNP

Zawiadamiamy, że wyborcze posie­
dzenie Gminy 75 ZNP, odbędzie się w 
piątek, 22 stycznia, o godz. 8 wiecz., 
w sali Mayfair, przy 5659 N. Milwau­
kee Ave. Prosimy wszystkich delega­
tów o przybycie, jak również zapra­
szamy prezesów poszczególnych 
Grup należących do Gminy. Przypo­
minamy o konieczności przyniesienia 
ze sobą mandatów.

Stanisław Scibło — prezes, Jan 
Płaszewski — sekr.

WASHINGTON — Członek załogi helikoptera pomaga ofierze 
katastrofy samolotowej — wyciągając ją z lodowatej wody. 

(UPI)
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WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 
W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE

Codzienne
i Weekendowe 

Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6mos.) 18.00 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00»

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartał. (3mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy) .........30#

DO INNYCH KRAJÓW:
' Codzienne

i Weekendowe 
Rocznie (1 yr.) $41.00 
Półrocz. (6mos.) 25.00 
Kwartał (3mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50 
Kwartał. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Weekendowy (Single Week-End) ........... 40#

Nie Istnieje “Neo-izolacjonizm”
Z raportów różnych instytutów badania opi­

nii publicznej wynika, że choć społeczeństwo 
amerykańskie wyraża przypuszczenia, że we­
szliśmy w rok poważnych zagrożeń i trudności 
w polityce międzynarodowej, to jednak nie 
istnieją znaki, aby w następstwie tego amery­
kańska opinia publiczna zwróciła się w kie­
runku jakiegoś “neo-izolacjonizmu”.

Z badań nastrojów społecznych wynika, że 
Amerykanie uznają zadania i obowiązki aktual­
nie rządzącej administracji rządowej w zakre­
sie interesowania się sytuacją międzynarodo­
wą, a nie chowania przysłowiowo głowy w 
piasek, jeśli chodzi o odpowiedzialność Stanów 
Zjednoczonych jako czołowego mocarstwa Za­
chodu.

Problem jest olbrzymiej wagi na tle świa­
towych wydarzeń oraz występujących wyraź­
nie poczynań politycznych, dyplomatycznych 
i strategicznych Sowietów.

Drugim elementem w tej sprawie jest rea­
listyczna polityka administracji rządowej, któ­
ra zmierza do stanowczego rozbudowywania 
obrony, jak też zabiega o solidarne współ­
działanie naszych sojuszników. Brak nastrojów 
neo-izolacjonistycznych w społeczeństwie jest 
tu zjawiskiem bardzo korzystnym dla założeń 
i powodzenia polityki i strategii Washingtonu.

Dziennik “Christian Science Monitor” zasię­
gnął opinii sześciu instytutów badania opinii 
publicznej, czy trzeba liczyć się poważnie z 
tymi ostrzeżeniami, jakie wychodzą ze strony

kilku ustawodawców kongresowych, że moż­
na zaobserwować “odnowę nastrojów izalacjo- 
nizmu”. Do określenia tego doczepia się obecnie 
ujęcie rozszerzające przez używanie terminu 
“neoizolacjonizm”. ,

Wspomniany dziennik przekazał relacje o 
tych swoich sondowaniach, powołując się na 
opinie instytutów, mających utrwaloną pozycję 
specjalistów w dziedzinie badania nastrojów 
społeczeństwa. Tak więc prezes Gallupa Andrew 
Kohut, prezes Roper Organization, Burns Roper, 
republikański badacz Robert Teeter, a dalej 
ABC-Washington Post Survey, jak też demo­
kratyczny badacz Michael Barone, zgodnie wy­
razili poglądy, że nie widać nastrojów izolacjo- 
nizmu czy też “neo-izolacjonizmu”.

Znany publicysta Norman Podhoretz, nazwał 
obecne nastroje społeczeństwa “międzynaro­
dowym idealizmem”, tkwiącym w amerykań­
skim charakterze. Demokratyczny strateg po­
lityczny Barone wyraził pogląd, że obywatele 
domagają się “zdecydowanie wyglądającej po­
lityki zagranicznej”, ale bez ryzyka wciągania 
kraju w międzynarodowe konflikty. Republi­
kański analityk Teeter jest zdania, że chociaż 
w kraju występują “silnie nacjonalistyczne 
nastroje”, to jednak nie jest to izolacjonizm.

Tego typu oceny , ważne są ze stanowiska 
amerykańskich interesów w polityce między­
narodowej. Chodzi o to, aby postawa admi­
nistracji rządowej w konkretnych problemach 
polityki międzynarodowej znajdowała poparcie 
obywateli.

Niepowodzenia Francji
Przed polityką zagraniczną Francji, rządzo­

nej przez socjalistów, piętrzą się trudności. 
Psują się nawet stosunki z Niemcami Zachod­
nimi, gdzie również rządzą socjaliści. Prez. 
Mitterrand i kanclerz Schmidt, po pospiesznie 
zaaranżowanej konferencji w dniu 13 stycznia 
br., zgodnie zapewniali, że na arenie między­
narodowej nie ma między nimi różnic. Obser­
watorzy polityczni i dyplomaci uznali te ofi­
cjalne oświadczenia za zasłonę dymną za którą 
kryją się głębokie rozdźwięki. Pisze o nich 
otwarcie prasa w obydwu krajach.

Francuzi, nie bez racji, zarzucają Niemcom, 
że są gotowi osłabić NATO dla ratowania swo­
ich stosunków handlowych z blokiem sowiec­
kim. Znaczna część prasy francuskiej oskarża 
Niemców o pacyfizm, tendencje do neutral­
ności i anty-amerykanizm. Rysunek satyryczny 
przedstawiający kanclerza Schmidta czyszczą­
cego buty Breżniewowi na tle obrazu na którym 
Hitler ściska dłoń Stalina w 1939 r. nad mapą 
podzielonej Polski, został przedrukowany przez 
wiele czasopism we Francji.

I
Po drugiej stronie Renu wzrasta niezadowo­

lenie z polityki Francji. Czynniki rządzące 
w Bonn i opozycyjni chrześcijańscy demokraci 
nie ukrywają niezadowolenia z obecności ko­
munistów w rządzie francuskim. Uwagi Niem­
ców nie uszło potępianie przez socjalistów 
francuskich “totalizmu” w Europie środkowej, 
a nie “komunizmu”. Niemcy uważają socjali­
stów francuskich za wiernych marksistów.

Bonn obawia się, że nacjonalizacja części 
przemysłu i banków we Francji, oraz rzu­
cenie znacznych sum na walkę z bezrobociem, 
może wywołać groźne zaburzenia ekonomiczne 
w całej Europejskiej Wspólnocie Gospodarczej, 
lub nawet ją zniszczyć.

Kłopoty dyplomacji francuskiej nie ograni­
czają się do Niemiec, pisze “U.S. News and

World Report”. Samodzielna polityka Francji 
na Bliskim Wschodzie znalazła się w ślepym 
zaułku. Po zniszczeniu przez lotnictwo izrael­
skie reaktora nukalearnego koło Bagdadu, 
Francja przyrzekła Irakowi jego odbudowę. 
Izrael zagroził, że zniszczy reaktor zanim zo­
stanie ukończony. Francuzi zaproponowali 
kompromis — będą dostarczali Irakowi pali­
wo nadające się tylko do badań naukowych, 
ale nie do produkcji broni nuklearnych. Irak 
odrzucił propozycję, oświadczając, że znajdzie 
innych budowniczych i dostawców paliwa.

Francja dzięki swym posiadłościom na Morzu 
Karaibskim (Martynika i Gwadelupa) jest waż­
nym czynnikiem w tej części zachodniej he- 
misfery. Mimo sprzeciwów Washingtonu, rząd 
francuski podpisał umowę z Nikaraguą na bu­
dowę dwóch łodzi patrolowych dla marynarki, 
dostawę dwóch helikopterów wojskowych i 
kilkudziesięciu ciężarówek. Na ostre protesty 
U.S. Francuzi odpowiadają, że ich dostawy 
“rozluźnią” więzy reżymu Nikaragui z Kubą 
i Rosją Sowiecką. Washington jest przekonany, 
że dostarczony przez Francję sprzęt (helikop­
tery, ciężarówki) będzie służył do dowożenia 
broni i amunicji dla czerwonych rewolucjo­
nistów w sąsiednich krajach.

Podobna sytuacja powstała w Azji południowo- 
wschodniej. Francja przyrzekła Wietnamowi 
pomoc w wysokości $35 milionów, co wywo­
łało oburzenie sąsiadów i Stanów Zjednoczo­
nych, przeciwnych pomocy dla Hanoi, jak długo 
jego wojska okupują Kambodżę i Laos. Francja 
odpowiada, że pomoc może skłonić reżym wiet­
namski do rokowań w sprawie Kambodży. 
Rządy Syjamu, Indonezji, Malezji, Filipin i 
Singapuru uważają tłumaczenia Francuzów za 
naiwność.

Jak widzimy, socjalistom francuskim ąie wie­
dzie się na razie na arenie międzynarodowej.

Bezsensowna Brawura
Śmierć czterech znakomitych pilotów z 

zespołu “Thunderbirds”, który znany jest z 
uprawiania brawurowej akrobacji lotniczej, na­
suwa w sposób szczególnie natrętny wątpli­
wości o sensie tego typu operacji ćwiczebnych 
czy też pokazowych. Opinia ta jest oczywiście 
opinią przypadkową, nie mającą żadnej pod­
budowy wyjaśniającej czy też uzasadniającej 
istotę problemu. Nie wiadomo bowiem jakim 
celom służy zespół pilotów i samolotów wyczy­
nowych, jeśli chodzi o potrzeby i interesy 
naszych sił lotniczych. I można sądzić, że 
zespół ten ma prezentować w pokazach lotni­
czych znakomite przygotowanie pilotów, jak i 
doskonałość sprzętu lotniczego.

W dotychczasowych oświadczeniach przed­
stawicieli władz lotniczych brak jest wyjaśnień 
co do celowości istnienia zespołu pokazowego, 
ale jednocześnie wiadomo, że w ostatnich la­
tach zginęła spora grupa pilotów w czasie 
bądź to ćwiczeń bądź też przeprowadzanych 
pokazów.

Tragedia w stanie Nevada, gdzie czterej 
piloci rozbili się ze swomi samolotami, choć 
przeprowadzane przez nich doświadczenia nie 
są uważane przez innych pilotów za szczegól­
nie ryzykowne, narzuca przeciętnemu laikowi 
poważne wątpliwości, czy władze lotnicze nie 
ukrywają prawdy, skoro nawet generał, pro­
wadzący dochodzenia w tej katastrofie, jakby 
lekceważył w swoich opiniach istotę niebez­
pieczeństwa i ryzyka w operacjach pokazowego 
zespołu.

Nasuwa się uwaga, że skoro istnieją już in­
formacje, iż zarówno w Pentagonie, jak i w 
Kongresie odzywają się głosy, aby dokładnie 
przeanalizować sens i celowość utrzymywania 
zespołów akrobatycznych (poza zespołem 
“Thunderbirds” w Lotnictwie podobny zespół 
“Blue Angels” istnieje w ramach lotnictwa 
Floty), to zarówno władze wojskowe, jak i 
czynniki kongresowe powinny podjąć docho­
dzenia. Nie można bowiem przechodzić do po­
rządku dziennego nad zagadkową jak dotąd 
tragedią na pustyni w stanie Nevada.

W1V1 
PISZĄ:

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji. 

Ludzie ‘Innego Chowu’ 
DZIENNIK POLSKI (Londyn) — 

Angielski dziennikarz, Christopher 
Booker, napisał w “Daily Telegraph” 
artykuł o Polakach, z którego po- 
dajemy ważniejse wyjątki. Pisząc o 
16 miesiącach względnej swobody po­
przedzającej ogłoszenie stanu wojen­
nego w Polsce Booker stwierdza co 
następuje:

“Masmedia na Zachodzie nie były 
w stanie przekazać tego jak bardzo 
nietypowe były te wybuchy wolności 
słowa — nie tylko dla Polski, ale dla 
wszystkich krajów pod ciemną nocą 
rządów komunistycznych. Po raz 
pierwszy dla większości ludzi nastąpił 
czas kiedy nie musieli żyć podwójnym 
życiem”.

“Prawdopodobnie jest rzeczą nie­
mal niemożliwą do zrozumienia dla 
ludzi Zachodu, że w komuniźmie pra­
wie każda osoba — łącznie z samymi 
władcami — musi żyć o każdej godzi­
nie dnia w stanie rozdwojenia psy­
chicznego. Zewnętrznie każda możli­
wa presja jest wywierana (jak np. 
wszechobecność donosicieli milicji) 
celem zapewnienia działania zgodnie 
z gigantycznym publicznym kłams­
twem, na którym te społeczeństwa są 
oparte.

Kłamstwa te mówią, że komunizm 
jest cudowny, że wszystko jest dobre, 
że marksizm-leninizm daje odpowiedź 
na każde pytanie. Wewnętrznie jednak 
każdy wie, że to wszystko są zbrod­
nicze kłamstwa, że nie ma kartofli w 
sklepach, że komuniści to skorumpo­
wani bandyci i że marksizm-leninizm 
nie daje na nic odpowiedzi będąc 
jedynie snem dla obłąkanych, prag­
nieniem władzy niebezpiecznych idio­
tów na Zachodzie.

“Tak jak właściwie niemożliwym 
jest zrozumienie przez ludzi Zachodu 
czym naprawdę jest życie pod komu­
nizmem, tak i trudno jest nam pojąć 
nadzwyczajną osobistą siłę zdobytą w 
ciągu długich ciężkich lat przez licz­
nych Polaków, co umożliwiło pojawie­
nie się tego okresu 16 miesięcy.

Wartości te przede wszystkim widzi­
my u Papieża Jana Pawła II i u Lecha 
Wałęsy, ale też u tysięcy innych po­
zostających w cieniu za nimi. Umożli­
wiły one wprowadzenie tego okresu, 
którego nie zawaham się określić ja­
ko najbardziej natchniony i potężny 
w moim życiu”.

Pomoc Żywnościowa 
Dla Polski

NOWY DZIENNIK - W sprawie 
pomocy żywnościowej wysyłanej do 
Polski powstało wśród polsko-amery­
kańskiej społeczności pomieszanie po­
jęć. Sekunduje temu dezinformacja, 
szerzona przez juntę, która usiłuje 
wmówić, że celem prezydenta Rea­
gana jest “wygłodzenie” Polaków.

W związku z tym należy raz jeszcze 
wyjaśnić, że sankcje nie dotyczą hu­
manitarnej pomocy żywnościowej, wy­
syłanej przez organizacje i osoby pry­
watne. Catholic Relief Services, orga­
nizacja CARE, Czerwony Krzyż i 
szereg innych istytucji nierządowych, 
nadal wysyła żywność do Polski, ko­
rzystając z rezerw i nadwyżek żywno­
ściowych rządu amerykańskiego.

Pomoc ta jest w Polsce rozdzielana 
za pośrednictwem instytucji kościel­
nych, względnie pod bezpośrednim 
nadzorem organizacji wysyłających, 
jak CARE. Nie ma też zakazów ani 
utrudnień w wysyłaniu żywności w 
formie indywidualnych paczek żyw­
nościowych, zwłaszcza jeśli wysyła 
się je przez firmy prywatne, doko­
nujące wysyłki z własnych składów, 
albo przesyłające zamówione paczki 
w zbiorowych kontenerach. Przesyłki 
pocztowe indywidualne nie są na 
razie wskazane, z- uwagi na stan wo­
jenny w Polsce, ale nie są objęte 
sankcjami.

Sankcje amerykańskie dotyczą prze­
de wszystkim kredytów rządowych, z 
których społeczeństwo polskie i tak 
nie miało bezpośrednich korzyści. 
Sankcje te mogą być zdjęte w chwili, 
kiedy stan wojenny zostanie odwoła­
ny, aresztowani i internowani zwol­
nieni, kiedy zostaną podjęte poważne 
rozmowy między Kościołem, “Soli­
darnością” i rządem nad normali­
zacją i demokratyzacją życia w Pol­
sce i kiedy reformy gospodarcze 
przyjmą przekonywające formy.

Myśl
Miłość małżeńska musi umieć w 

porę oczy otwierać i zamykać.. .
(Baizac)

Wojciech Wasiutyński

3,000 Kalorii Na Głowę
Statystycy rolni obliczyli, że w obec­

nej chwili produkuje się tyle podsta­
wowej żywności — przede wszystkim 
zbóż — że wypada tego trzy tysiące 
kalorii dziennie na głowę ludności 
świata. 3,000 kalorii to prawie o poło­
wę więcej niż spożywa przeciętny 
mieszkaniec Stanów Zjednoczonych, 
kraju raczej przekarmionego niż nie- 
dokarmionego.

Ćwierć wieku temu głoszono, że 
jeżeli nie zatrzyma się przyrostu na­
turalnego, to za 20 lat będzie światowa 
klęska głodu. Od tej pory przyrost 
naturalny tzw. Trzeciego Świata spadl 
tylko nieznacznie. Ale produkcja środ­
ków żywności w świecie wzrosła og­
romnie. Wyprodukowano nowe gatun­
ki zbóż. Wzrosła przede wszystkim 
produkcja krajów Trzeciego Świata, 
czyli południowej półkuli, czyli rozwi­
jających się. Katolicy, którzy twier­
dzili, że nie ma podstaw do obawiania 
się katastrofy głodu z powodu, przy- 
prostu ludności, mieli — jak się oka­
zało — rację w swoim metafizycz­
nym optymizmie.
Błąd Człowieka, Nie Natury

Ale klęski głodu pojawiają się nadal, 
a niedożywienie obejmuje sto kilka­
dziesiąt milionów ludzi w świecie. 
Klęski lokalnego głodu powstają wsku­
tek wojen, jak w Somalii, suszy jak 
w krajach na południowych kresach 
Sahary. Niedożywienie jest zjawi­
skiem trwałym. Występuje w tych sa­
mych krajach gdzie produkuje się 
najwięcej żywności, jak w Indiach 
czy Brazylii. Klęskom lokalnym gło­
du dość dobrze zaradzają instytucje 
pomocy międzynarodowej. Niedoży­
wienia nie można wyleczyć z zewnątrz, 
pomocą charytatywną, bez zmiany 
ustroju. Rodzi się ono bowiem nie z 
braku żywności, ale z braku środków 
płatniczych w ręku mas ludności.

Przez długi czas wierzono, że odpo­
wiedzią na niesprawiedliwość spo­
łeczną, która sprawia, że ubodzy nie 
mają za co kupić żywności wyprodu­
kowanej 'W wystarczającej ilości w 
ich kraju, będzie socjalizm. Mamy 
już od lat socjalizm totalistyczny a 
nawet demokratyczny i nigdzie poza 
Europą nie zdołał przeprowadzić po­
działu dochodu społecznego tak, żeby 
każdy mógł zjeść swoje dwa i pół 
tysiąca kalorii dziennie.

Błąd jest zawsze człowieka, nie na­
tury. W Polsce jest dość ziemi upraw­
nej by wyżywiła 36 milionów ust i 
więcej. Ale rolnik nie chce produko­
wać za bezwartościowe papierki. A 
tylko to może mu ofiarować pracow­
nik miejski. Ten pracownik jest w 
położeniu bezrolnego Hindusa. Istnie­
je ponad nim wciąż warstwa górna.

Nomenklatura nie stoi w kolejkach 
przed sklepami spożywczymi mimo 
równościowego buntu mas.

W Rumunii, gdzie ziemia jest sko- 
lektywizowana, także wprowadzono 
kartki żywnościowe i pojawiają się 
rozruchy na tle dystrybucji środków 
żywności. W Bangladesz nie ma no­
menklatury ale jest warstwa (pożal 
się Boże) obszarników, którzy żyją 
w miastach z części płodów rolnych, 
zwykle systemem połownictwa, od­
bieranych siedzącym na jednomorgo- 
wych zagonach dzierżawcom. Są oni 
tak samo pasożytami jak partyjniacy 
i tak samo żadnym wkładem nie od­
płacają za spożywane produkty.
Za Co?

Wielcy producenci rolni, jak Stany 
Zjednoczone, pewnie oddawaliby kra­
jom Trzeciego Świata część swojej 
produkcji po zniżonych cenach, gdyby 
ten świat nie miał konkurenta w pół- 
bogatej Rosji, która zaprzepaściła 
swoje rolnictwo i musi płacić gazem, 
naftą i złotem za ziarno i pasze.

Zielona rewolucja, którą w ostat­
nich latach uważano za kończącą się, 
weszła w rzeczywistości w nową fazę. 
Bank Światowy w ostatnim 5-leciu 
podwoił sumę przeznaczoną na po­
życzki dla rolnictwa. W zeszłym roku 
udzielił ich za 5 miliardów dolarów. 
Jak twierdzą fachowcy, produkcja 
rolna w krajach ubogich wzrośnie 
w najbliższym czasie do poziomu nie­
wyobrażalnego przed kilku zaledwie 
laty. Niektórzy drobni rolnicy indyj­
scy produkują już dziś tonę ryżu z 
akra roli rocznie.

Obiadulla Chan, sekretarz minister­
stwa rolnictwa w Dacca, powiada: 
“Jedzenia będziemy mieli dosyć. 
Ale nikt nie zastanawia się nad siłą 
nabywczą ludności. Nie wiemy kto 
będzie zdolny wykupić żywność jakiej 
produkcję planujemy”.

Chleba powszedniego nie zabraknie 
ale trzeba odpuszczać długi.

Dziennik Polski (Londyn)

Polscy Intelektualiści 
w Paryżu

Towarzystwo Historyczno-Literac­
kie w Paryżu głęboko ubolewa nad 
brutalnym pogwałceniem podstawo­
wych wolności, swobody myśli, słowa 
i pisma których widownią jest dzisiaj 
Polska. Towarzystwo Literackie i 
pracownicy Biblioteki Polskiej w Pa­
ryżu przyłączają się do głosu tych, 
którzy w całym wolnym świecie do­
magają się pełnego przywrócenia 
tych praw.
Towarzystwo Historyczno-Literackie;

Komitet Lokalny Biblioteki Polskiej 
w Paryżu

Listy Do Redakcji
Anonimowych listów nie umieszczamy. Redakcja zastrzega sobie prawo 
do skracania listów. Listy przeznaczone do umieszczenia należy pisać 
na maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki.

“Z Dymem Pożarów” Wyrzucić z Audycji
Kiedy nadeszła oszałamiająca wia­

domość o wprowadzeniu w Polsce 
stanu wyjątkowego — nasza społecz­
ność emigracyjna zdrętwiała. Tysią­
ce ludzi szło pod konsulat PRL-u, 
by wyrazić swój protest i potępie­
nie tego, co się w Polsce stało. 
Większość sylwestrów i bali, bez 
względu na cel, na jaki były urzą­
dzane zostało odwołanych. Polonia 
zapamiętała się w goryczy i trosce 
o los narodu i swoich najbliższych.

Wydaje mi się jednak, że nadszedł 
już czas, by otrząsnąć się z tej 
zgrozy i odrętwienia i, choć w Pol­
sce się jeszcze nic nie zmieniło, za­
cząć znów żyć normalnym życiem 
organizacyjnym. Bez względu na to, 
jak się w Polsce przyszłość ułoży, 
nam nie trzeba będzie głosu Niobe, 
plączącej nad synami swoimi, a ra­
czej głosu poety Powstania Warszaw­
skiego, który, pomimo niepowodzeń 
militarnych Powstania, wołał do 
emigracji: “Z dymem pożarów niech 
wyrzucą z audycji, oklasków tćż nie 
żądamy, żądamy amunicji! ”

Amunicją w naszej walce o pol­
ską Polskę są pieniądze, bez których, 
jak twierdził Napoleon Bonaparte, 
wojny prowadzić nie można. Te pie­
niężną amunicję organizacje polonij­
ne zdobywają ciężką pracą swoich 
zarządów, urządzających różne im­
prezy. I tu myśl moja z niepokojem 
dąży do następnej kalendarzowo du­
żej imprezy, do Balu Amarantowe­
go Legionu Młodych Polek.

Legion Młodych Polek, jedna z naj­
bardziej zasłużonych organizacji w 
Chicago, założona w roku 1939 przez 
kilka młodziutkich dziewcząt, na 
wieść o napadzie Niemców na Pol­
skę, znalazł sposób pomocy rodakom, 
organizując imprezy dochodowe m.in. 

tradycyjny Bal Amarantowy. Panie 
te, na co patrzę sam od 30 lat, w 
przeznaczaniu zebranych funduszy 
na cele polskie, używają i serca i 
rozumu. Pamiętam po telefonie, po­
magając sekretarzowi finansowemu 
Kongresu Polonii kol. A. Stokin- 
gerowi przy obliczaniu deponowa­
nych przez niego czeków i pieniędzy, 
miałem w ręku czek na niebagatel­
ną sumę 20 tysięcy dolarów (jeden 
czek), który nadesłał “Na Ratunek” 
właśnie Legion Młodych Polek. Pie­
niężna amunicja w rękach takich 
strzelców wyborowych, jak panie z 
Legionu, jest w najwłaściwszych rę­
kach. Dlatego obawiam się, by Bal 
Amarantowy nie został także odwo­
łany, chociaż ze względu na tradycję 
i powagę, jest raczej imprezą i wy­
darzeniem towarzyskim niż zabawą 
i nie powinien być odwołany.

Stare porzekadło mówi: “Jak już 
jest tak źle, że gorzej być nie może, 
to musi być lepiej”. Mam więc na­
dzieję, że z czasem w Polsce zmie­
nią się warunki i znów będziemy 
mieli dostęp do kraju, a wtedy 
jak z pustą kieszenią i pustą ręką 
pomożemy narodowi w jego kłopo­
tach materialnych?

Dlatego do tych wszystkich, którzy 
mieli zamiar wziąć udział w odwo­
łanych imprezach, jak: w sylwestrze 
Klubu Przyjaciół Warszawy i Koła 
Lotników, w sylwestrze Żubrów i Re­
frenów, w balu Lotników i wybierali 
się na bal lekarzy, apeluję, by za­
kupili bilety i przyszli na Bal Ama­
rantowy Legionu Młodych Polek w 
Chicago. Bardziej bowiem funduszo­
we udana impreza Legionu — to więk­
sza pomoc na cele, dla których kie­
dyś zostaliśmy na emigracji.

Stanisław Latoszyński
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Sportowa kurtka z syntetycznego futra produkcji francuskiej 
(imitacja wilków) z kolekcji Chloe de Bruneton nie różni się 
wiele od kurtki z prawdziwych wilków — chyba, że ceną? ...

DZIAŁ
KOBIET

Nakrywanie Stołu
Estetyczne nakrycie stołu do po­

siłku podawanego podczas różnego 
rodzaju uroczystości rodzinnych lub 
spotkań towarzyskich jest równie 
ważne, jak wygląd i smak potraw, 
o czym nie zawsze pamiętamy lub 
nie chcemy pamiętać. O efektach 
estetycznych decyduje dobór obru­
sów, serwetek, naczyń stołowych — 
porcelanowych i szklanych, odpo­
wiednich sztućców, a także elemen­
tów dekoracyjnych w postaci kwiatów 
i drobnych naczyń do przypraw — 
soli, pieprzu, oliwy, musztardy i itp.

Stół nakrywa się obrusem przed 
przyjściem gości. Dla zabezpieczenia 
stołu przed ewentualnym uszkodze­
niem, kładziemy najpierw ceratę lub 
plastykowy obrus, następnie koc albo 
grubą flanelę o rozmiarach mniej­
szych od obrusa. Obrus biały, 
idealnie wyprasowany, układamy na 
kocu tak, aby zwisał z każdej strony 
stołu na co najmniej 8 cali. Stół do 
podwieczorku możemy nakryć obru­
sem kolorowym. Zamiast obrusa moż­
na użyć małych serwetek z tkanin 
dekoracyjnych jedno- lub wielobarw­
nych, a także serwetek-mat ze słomy 
i kolorowych nici albo z rafii. Dla 
każdej osoby należy przewidzieć jed­
ną serwetkę. Środek stołu — zależnie 
od wielkości — nakrywa się estetycz­
nie ułożonymi serwetkami małymi 
lub jedną większą. Ten sposób na­
krycia można zastosować tylko wtedy, 
jeśli stół ma ładną wypolerowaną 
powierzchnię, stół podniszczony lepiej 
nakrywać obrusem.

Sposób rozstawienia nakryć i uło­
żenia sztućców zależy od rodzaju po­
dawanych potraw. Nakrycia dla po­
szczególnych osób muszą być usta­
wione symetrycznie. Dla każdego z 
uczestników przyjęcia podaje się na­
krycie stosownie do zestawu potraw 
przewidzianych jadłospisem.

Najczęściej nakrycie składa się 
z dużego płaskiego talerza i ustawio­
nych na nim mniejszych talerzyków 
o różnej średnicy. Duży talerz powi­
nien być ustawiony tak, aby jego 
brzeg był zrównany z krawędzią stołu. 
Gdy w skład posiłku wchodzi zupa, 
wtedy talerze bądź filiżanki, w któ­
rych będzie podawana, umieszcza się 
na pomocniczym stole.

Również ilość i rodzaj sztućców 
przy nakryciach zależą od podawa­
nych potraw. Do drugiego dania mięs­
nego podaje się nóż i widelelc, a jeśli 
zamiast mięsa podawana jest ryba — 
specjalne sztućce do spożywania po­
traw rybnych lub dwa widelce. Do 
zakąsek zimnych podaje się dodat­
kowy nóż i widelec. Noże układa się 
z prawej strony nakrycia równolegle 
jeden obok drugiego, ostrzami zwró­
cone do talerza, widelce zaś z lewej 
strony nakrycia.

Jeżeli w jadłospisie przewidziana 
jest zupa podawana w talerzu, z pra­

wej strony nakrycia między dwoma 
nożami układa się łyżkę zwróconą 
wgłębieniem do góry. Łyżeczkę do 
deseru kładzie się przed talerzem 
po środku, równolegle do jego kra­
wędzi. Łyżeczki do kawy, herbaty i 
zup czystych podawanych w filiżan­
kach układa się na spodeczku przy 
filiżance.

Uzupełnieniem każdego nakrycia są 
serwetki obrusowe, bardzo często do­
bierane do koloru obrusa na zasadzie 
kontrastu, złożone ozdobnie i ułożone 
obok widelców z lewej strony tale­
rza lub na talerzu. Można również 
zamiast serwetek z płótna ustawić 
na stole serwetki bibułowe, estetycz­
nie ułożone w wysokim kielichu lub 
specjalnym serwetniku, kładąc po 
jednej serwetce z prawej strony 
talerza.

Podczas obiadów bądź kolacji o uro­
czystym charakterze podaje się do 
zakąsek, obok niewielkiej ilości wódki, 
również wino, czasem więcej niż jeden 
gatunek. W takich przypadkach przy 
nakryciu powinny być podane odpo­
wiednie kieliszki, ustawione przed ta­
lerzem nieco ukośnie w stosunku do 
krawędzi stołu. Pierwszy od prawej 
strony ustawia się kieliszek do wódki, 
następnie smukły kielich na wysokiej 
nóżce — do wina białego, kielich pę­
katy na niższej nóżce — do wina 
czerwonego i szeroki, płaski — do 
szampana.

Na krótko przed zaproszeniem 
gości do stołu ustawia się na wolnej 
przestrzeni pośrodku stołu udekoro­
wane półmiski i salaterki z zimnymi 
przystawkami, stosowne przyprawy, 
pieczywo oraz napoje w taki sposób, 
aby całość nie sprawiała wrażenia 
tłoku i nieładu. Można tego uniknąć 
przez umieszczenie części półmisków 
na bocznym stole — pomocniku albo 
na kredensie.

Nieodzownym elementem dekoracji 
stołu są kwiaty. Ustawia się je w ni­
skich, efektownych wazonach pośrod­
ku stołu. Można również dekorować 
stół drobnymi kwiatami, układając je 
symetrycznie przy każdym nakryciu. 
W żadnym przypadku, nawet przy 
dużym stole, nie należy do dekoracji 
używać kwiatów wysokich, zasła­
niających widok osobom spożywają­
cym posiłek. 

Szparagi w Sosie 
Śmietankowym

Po ugotowaniu szparagów w oso- 
lonej wodzie, należy je odcedzić i 
umieścić na grzankach z chleba 
(toastach). Polać sosem przyrządzo­
nym z 2 łyżek roztopionego masła, 
2 łyżek mąki, i 1 filiżanki mleka, 
pół łyżeczki soli, szczypty pieprzu 
i pół filiżanki utartego sera (Ame­
rican cheese). Gotować sos na ma­
łym ogniu, a gdy ser roztopi się cał­
kowicie, zdjąć go z ognia i polać 
nim szparagi,
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Zebig, member of the Wheels SAC 
team, for being elected president of 
Group 1460 PNA and hearty congratu­
lations to his Cabinet. All the officers 
are doing a fantastic job and we the 
members are all proud of the work 
they have and are doing and God 
bless you all.

Near disaster struck the Sting as 
Pato Margetic was whistled off for 
a 2 minute penalty, with ten seconds 
remaining in regulation time. This 
forced the Sting penalty killers (Greg 
Ryan, Charlie Fajkus, Derek Spald­
ing and Bret Hall) to start the over­
time period with a pressure situation. 
They handled it beautifully as they 
repelled numerous Tea Men shots, 
while Ferner made key, game-saving 
stops. This set the stage for Siman- 
ton’s heroics as he tapped in Mar- 
getic’s pass for the game winner at 
10:50 of overtime.

The Chicago Sting began their Flo­
rida road trip on a good note, with 
a thrilling 6-5 overtime win over the 
Jacksonville Tea Men. Mark Siman- 
ton knocked in the game winner at 
10:50 of sudden death, as he converted 
a nice feed by Pato Margetic, as the 
Sting took advantage of their only 
power play opportunity of the game.

Befor a standing room only crowd 
of 8,021 at Jacksonville’s Memorial 
Coliseum, two of the best goalkeepers 
in the NASL put on a show. Going 
into the match Jacksonville’s Arnie 
Mausser was fifth and Dieter Ferner 
of the Sting was seventh in the goal­
keeping rankings. Their outstanding 
netminding kept both teams in the 
gafrie.

The Sting opened the scoring early 
with Charlie Fajkus scoring at 1:45 
of the first period, Ricardo Alonso 
knotted it up at 4:53. Pato Margetic 
closed out the first period scoring 
at 12:22, as he converted a pass from 
Ingo Peter. Jacksonville’s Alan Green 
provided the only goal of the second 
stanza, as Jacksonville tied the game 
at the half 2-2.

In the second half the Sting twice 
had two-goal leads only to have the 
Tea Men rally to even the score; 
Greg Ryan and Karl-Heinz Granitza 
each scored third period goals to give 
the Sting a 4-2 advantage and later

It will be Marshall Fields/Sedge- 
field Day with the first 2,000 kids 
under 16 receiving free t-shirts.

niedzielny koncert przyjeżdża na za­
proszenie Polskiego Klubu Artystycz­
nego.

Warto, aby szczególnie miłośnicy 
muzyki jazzowej, licznie przybyli na 
ten jedyny koncert wirtuoza. Bilety 
w cenie po $5 od osoby, można zama­
wiać telefonując do: Stefanii Gondek, 
na nr 968-7799 albo do państwa Win­
ters, tel. 474-4764. Można je będzie 
również nabyć przed koncertem.

the Sting had a 5-3 lead only to have 
the Tea Men come back with two 
goals, the last by Alonso at 12:52, to 
tie the score.

Już w najbliższą niedzielę, tj. 24 
stycznia, o godz. 3 po poł., w De Paul 
University Concert Hall, przy 800 
W. Belden Ave., odbędzie się koncert 
znakomitego pianisty polskiego 
Adama Makowicza.

Adam Makowicz uważany jest za 
jednego, z najlepszych, a może nawet 
najlepszego pianistę jazzowego świa-

Prasa Służy Wam — 
Pomagajcie Jej!

Sting Return Home 
To Face Cosmos 

Saturday, January 23
The Sting return home and open 

up a three game homestand with a 
big game against the New York Cos­
mos on Saturday, January 23, at 1:30 
p.m., at the Chicago Stadium. It will 
be the only regular season appear­
ance of the Cosmos at the Stadium.

Quick and Cool!
Printed Pattern

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League 
STANDINGS

SLIZ’S
DELICATESSENS

ley’s Tap for a clean sweep in a close 
fought session in Council 139 PNA 
bowling activities at Archer Kedzie 
lanes last Friday night. John Ponczak 
was the tops with a 230-569 for the 
victors, while Lou Kucera suffered 
the defeat with a 510 series.
Lumley’s 893 961 889
Mono’s 980 994 947

Domowej roboty polska kiełbasa i rozmaite inne wędliny 
i smakołyki

DI/1Ó4 SKLEPY:
3116 W. 43rd STREET 523-9533 

6743 W. ARCHER 229-1138

w.
29
27
26
25
22
22
22
21
20 •
12

Father John Skraba whipped his 
men into a fighting group as they 
mauled Chuck’s Wagon for the full 
count. Wayne Leonhardt recovered 
his eye sight for a neat 530 series, 
while Chuck Burger hurled a 496 score 
for the losers. Who’s the lucky bowler 
with a new bowling bag ?
Chuck’s 1001 933 896
Midway 1002 959 998

Sliz Foods finally hit the jackpot 
as they made hamburgers out of 
the Wheels SAC and giving them a 
ride to the cleaners. The big hero like 
always was the youngster Ken Ste­
fański hitting a 279-679 series for the 
winners and still looking over the 
alleys was the President Gus Kmak, 
who shot a hot 596 tally for the losers. 
Wheels 988 956 988 2932
Sliz 1075 995 1026 3096

Joe Cronin gave a strike perform­
ance with a 225-593 series to aid 
Pechter Hardware in sweeping the 
works from Ted’s Place. Ken Szeredy 
was the mite for the losers with a 
224-536 score. Enjoy the sunshine Mr. 
Smokey Bear and hurry back. 
Ted’s 892 972 922
Pechter 899 1033 995

Fara’s Insurance continued
mastery over Krupa’s Lounge for a 
pair of games and three points. Chey 
Walong was the hero with a hot 210- 
588 series, while Don Roza shot a 
happy 212-558 tally for the losers. 
Krupa’s 897 957 980 2838
Fara’s 995 934 1033 2962

Syrena’s Lounge had a field day 
as they took two games and a split 
in points from Lesh’s Lounge. Ed 
Kubicki the smiling hero who hit a 487 
showed his Uncle Pete what bowling 
is about, while Chester Ptaszkowski 
hit a 213-537 for the losers. Mr. Ku­
bicki told his team in on the move. 
Lesh’s 
Syrena’s

Council 139 P.N.A
Bowling League

Chicago Sting Squeak By 
Jacksonville Tea Men

TAKE IT EASY all ways. Cut and 
sew this simple dress in the few­
est hours, then enjoy it tor work 
or relaxing. Checks, flower print, 
solids—take your pick!

Printed Pattern 4741: Half 
Sizes 10%, 12%, 14%, 16%, 
18%, 20%. Size 14% (bust 37) 
takes 2% yards 45-inch fabric.

$2.25 for each pattern. Add 504 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

'Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011.
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Savings Breakthrough! Send 
now for NEW SPRING-SUMMER. 
PATTERN CATALOG. Sew and get 
marvelous clothes for much less. 
Free Pattern Coupon - choose 
from over 100 styles. $1.50 
AU CRAFT BOOKS.. $2.00 each 
121-Pillow Show-offs
124- Easy Gifts ’n’ Ornaments
125- Petal Quilts
126- Thrifty Crafty Flowers 
Books and Catalog — add, 504 
each for postage and handling.

Adam Makowicz 
ta. Na pewno najlepszym jest na tere­
nie Europy. Nadano mu zresztą ten 
tytuł w czasie festiwalu jazzowego, 
jaki miał miejsce w 1977 r. w Stanach 
Zjednoczonych.

Studia muzyczne ukończył w Pol­
sce. Tam też po raz pierwszy zetknął 
się z muzyką jazzową. Słuchał jej 
przez radio w programach nadawa­
nych przez “Głos Ameryki.” Później 
dalsze pogłębianie wiedzy, liczne wy­
stępy koncertowe — i sława.

Adam Makowicz rozpoczął swą 
karierę pianisty jazzowego w znanym 
klubie jazzowym Helikon w Krako­
wie. Grał, ćwiczył — jak mówi — 24

898 920 1026 2844
906 921 987 2814 

SPECIAL
The officers and members of the 

league wish to congratulate Mr. Tom

“Mistrzostwa Polonii 
w Narciarstwie Zjazdowym”

Bardzo żywotny klub narciarski Ta­
try organizuje już w tę sobotę, dnia 
23 stycznia mistrzostwa Polonii w 
konkurencjach: slalom i slalom-gi- 
gant dla kobiet i mężczyzn. Zawody 
odbędą się w Wilmot, Wisconsin o 
godzinie 6 wieczorem. Rejestrascje 
można jeszcze załatwić telefonicznie: 
297-0567 lub w sobotę po południu 
od godziny 5-ej na miejscu. Opłata 
wynosi tylko $3 od osoby. Przewi­
dziane bonifikaty dla zawodników po­
wyżej 30 lat. Na miejscu jest moż­
liwość wstąpienia do klubu i aktyw­
nego spędzenia czasu. Kierownictwo 
zaprasża do gremialnego uczestnic­
twa.

Urbaszewski F.H  
Zak’s Lounge..........................
Casey & Son Liquors  
Casey’s Topper’s  
H.I. Ushers Club  
Zilka Menswear  
Malec & Sons F.H  
Sojka Funeral Home  
Stubby’s Tap  
Tom’s Towing  

TOP TEN BOWLERS 
Stan Czerski....  
Ray Kosmicki Jr  
Joe Miaso .
Tony Dudek  
Rich David .
Frank Partipilo .......
Steve Varga .
Gene Rossa .
Don Traub .
Chester Lynn .

OVER 200

Casey Gajda...........................
Tony Dudek ............ .
Don Traub..............*..............
Ray Kosmicki Jr  
Wally Hrycyk .
Steve Varga .

 

OVER 500

Don Traub...............................
Casey Gajda .
Tony Dudek.............................
Chester Lynn...........................
Rich David .
Wally Hrycyk .

 
Joe Miaso ..

Rich Kaczynski......................
Frank Partipilo.....................
Stan Gajda Sr  
Stan Czerski

A Public Service of This Newspaper pH 
& The Advertising Council <£«* 

We need your type. 
Donate Blood.

+ American 
Red Cross

© The American National Red Cross 1981

fl AMERICAN WOMEN’S 
MEDICAL GROUP

® Specjalistyczne Centrum i 
y Lekarskie Dla Kobiet i 
S LEKARZ GINEKOLOG 
u oraz asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU!!!
fl Zabiegi Ginekologiczne, jj 
fl Nowoczesne Badania Ciąży, jj 

Porady
Dzwonić: 772-7726 n

n pytać o Marię lub Irenę. L 
t Od Poniedziałku do soboty: fl 
fl 8 a.m. — 4 p.m.

Już w Najbliższą Niedzielę 
Koncert Adama Makowicza 

godziny na dobę.
Ciężka praca i głębokie umiłowanie 

muzyki pozwoliły na to, że teraz po 
licznych koncertach w nieomal 
wszystkich zakątkach świata, znany 
jest i słuchany przez wielu wielbicieli.

Wybitny pianista na stałe przeniósł 
się do Stanów Zjednoczonych i miesz­
ka w Nowym Yorku. Do‘ Chicago, na

4741

ZIELONE KARTY
(Stały Pobyt w U.S.)

SZYBKA, DOKŁADNA, TANIA POMOC 
Dzwonić 631-7100 Po Umówienie

Petycje dla Krewnych • Obywatelstwo • Zezwolenia na Pracę 
• Przeniesienia Wewnątrz-Firmowe • Objęcie Nowymi 

Przepisamy Prawnymi
Chester M. Przybyło —Adwokat ☆ Mówimy Po Polsku

STANDINGS

Sliz Foods.................
W.

. 38
L.
16

Pts.
51

Lumley’s Tap.......... .. 33 21 47
Club Mono Lounge..,,. 33% 20% 46V2
Wheels SAC................ 33 21 43
Fara’s Insurance...... 29 25 39
Pechter Hardware..,,. 27 27 37
Midway F. H............. ,. 27 27 35
Ted’s Place............ .. 23% 30% 32%
Lesh’s Lounge......... .. 24% 29 % 30%
Krupa’s Lounge......... 22% 31% 28%
Syrena’s Lounge-----.. 20 34 26
Chuck’s Wagon....... .. 13 41 16

Club Mono Lounge stopped Lum-
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Przymusowe 
Kontyngenty Zboża

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

sowę kontyngenty nie przyniosą po­
prawy w zaopatrzeniu. Tuba propa­
gandowa reżymu, dziennik “Rzecz­
pospolita”, już zapowiedział braki 
w dostawach mięsa i drobiu w pierw­
szym kwartale b.r.

Obecnie mówi się w Polsce, że już są 
w druku “kartki chlebowe”, co sta­
nowi zapowiedź racjonowania pie­
czywa.

Nie lepiej wygląda perspektywa 
tegorocznych siewów i zbiorów. Radio 
Waszawa podało wczoraj wiadomość, 
że w tym roku nie wyruszy w pole 
50,000 traktorów, ponieważ brak jest 
baterii, opon i części zamiennych, 
weźmie więc w łeb jeszcze jedno 
“krzepiące” hasło komunizmu, że 
“traktory zdobywają wiosnę”.

Sprawa zapowiedzianych podwyżek 
nie jest jasna nawet w kołach reży­
mowych i w kołach tych wywołuje 
wyraźne zaniepokojenie.

“Jeżeli nie będzie rozruchów, de­
monstracji i strajków — rząd przy­
stąpi do realizacji polityki reform 
gospodarczych i społecznych, o któ­
rych mówiło się przed dniem 13 gru­
dnia . . . Jeżeli jednak podwyżki nie 
zostaną zaakceptowane, wtedy..— 
rozłożył ręce dygnitarz reżymowy,

Bomby 
Wybuchają 

w Gwatemali
Gwatemala City (UPI) — Lewico­

wa organizacja terrorystyczna “Armia 
Biednych” zaznaczyła 10-tą rocznicę 
swego powstania atakiem na miasto 
w północno-zachodniej części kraju 
i podłożeniem bomb w elektrowniach.

Według komunikatu Armii w wal­
kach o miasto San Juan Cotzal w pro­
wincji Quiche, zginęło trzech porucz­
ników i dziewięciu żołnierzy. Mias­
teczko zostało zaatakowane przez od­
działy “Armii Biednych”, obliczane 
(w całym kraju) na około 2,000 ludzi. 
Oddziały terrorystów przeprowadziły 
atak na miasteczklo w 10-tą rocznicę 
założenia “Armii Biednych”.

Równocześnie silne bomby wybuchły 
w elektrowni w Villanueva, 10 mil na 
południe od stolicy i w Aguacapa, 
67 mil na południowy-wschód od Gwa­
temali, pozbawiając stolicę na kilka 
godzin elektryczności. Trzecia bomba 
wybuchła w budynku Ministerstwa 
Finansów, wyrządzając duże szkody. 
Od wybuchu został ranny strażnik. 
Wszystkie trzy bomby zostały podło­
żone przez terrorystów z “Armii 
Biednych”.

W środę policja urządziła najazd 
na szkołę terrorystów w stolicy. W 
czasie starcia zginął Francisco Pal­
mas Lan, instruktor w tajnej szkole. 
Był on w budynku sam i ostrzeliwał 
się przez dwie godziny. Policja znalaz­
ła w budynku dowody, że mieściła się 
w nim szkoła i ośrodek propagandy 
“Armii Biednych”.

Oddział terrorystów zaatakował 
plantację bawełny w odległości 34 mi­
le od stolicy, niszcząc bawełnę war­
tości $60,000. A

Armia prez. L. Garcia zapowiada, 
że zaprowadzi spokój przed wyborami 
prezydenta wyznaczonymi na 7 mar­

który upierał się przy zachowaniu 
anonimowości. Dodał on, że dzień 
wprowadzenia zapowiedzianych pod­
wyżek okazać się może punktem 
zwrotnym w obecnych układach.

Jak się wydaje, sprawą podwyżki 
cen zajmowali się także członkowie 
Rady Głównej Episkopatu, obradu­
jący w Warszawie, którzy wystoso­
wali list do Jaruzelskiego i “specjal­
ny” list pasterski, o czym piszemy 
na innym miejscu.

Obfite Opady Śniegu 
Na Środkowym 

Zachodzie
(UPI) — Z zachodu, znad wybrzeży 

Pacyfiku, nadciągnęła nad rejon 
środkowych równin nowa burza śnież­
na, przynosząc z sobą, zwłaszcza na 
terenie południowej części stanu 
Minnesota, rekordowe opady śniegu. 
Pobite zostały tu w tym względzie 
wszelkie rekordy stulecia. Nowy opad 
wyniósł 17 cali.

W Kalifornii, po raz pierwszy od 
lat 10, wydobyto z magazynów nie 
używane od dawna pługi śnieżne i 
inny ekwipunek służący do oczyszcza^ 
nia dróg.

Oślepiająca zawieja śnieżna przy­
czyniła się do pobicia na terenie sta­
nu Minnesota trzech poprzednich re­
kordów w zakresie opadów śniegu. 
Burza śnieżna przesunęła się w środę 
przez kotlinę Mississippi i nad rejo­
nem Wielkich Jezior.

Mieszkańcy dwójmiasta Minneapo- 
lis/St. Paul przyzwyczajeni są do 
śniegu, wczorajszy jednakże opad w 
wys. 17.1 cala, dosłownie sparaliżował 
miasta. Poprzedni rękord w tym 
względzie — 16.8 cala — zanotowany 
został w dniach 11/12 listopada 1940 r.

Mieszkańcy Kalifornii, którzy nie 
zdołali jeszcze całkowicie otrząsnąć 
się po niedawnych ulewnych deszczach 
spowodowanych przez ulewy powo­
dziach, zaskoczeni zostali wczoraj na­
dejściem śnieżycy.

Nad stanami Arkansas, Tennessee 
oraz zachodnimi i środkowymi stana­
mi Zatoki Meksykańskiej, rozciąga 
się gęsta mgła. W stanach Utah, Mon­
tana, Nowy Meksyk oraz w połud. 
Kalifornii zarządzono ostrzeżenie 
przed możliwością nadejścia burzy 
śnieżnej.

Zabiegi o Usunięcie 
Kontrowersyjnego 

Sędziego
Madison, Wis. (UPI) — W ciągu ty­

godnia gotowe będą do rozesłania 
petycje w sprawie zdjęcia ze stano­
wiska sędziego, który nazwał 5-letnią 
ofiarę napadu na tle płciowym — “nie­
zwykle zachęcającą pod względem 
seksualnym.”

Organizacja, która zabiega o usu­
nięcie sędziego Sądu Okręgowego 
pow. Grant, Williama Reinecke, wy­
najęła adwokata i przybrała nazwę 
Citizens for Children.

Reinecke znalazł się w ogniu kry­
tyki, gdy wydawał wyrok na 24-let- 
niego napastnika Ralph Snodgrass’a, 
uznanego winnym dokonania napadu 
seksualnego na 5-letnią dziewczynkę.

Z ówczesnej wypowiedzi sędziego, 
mogłoby wyrjikać, że ofiara napaści 
— dziecko — nie było tu całkiem bez 
winy.ca. 

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado- 
mość, iż ukochany mąż mój, najdroższy ojciec, dziadek i pradzia­
dek nasz, śp.

A dam Zieliński
Urodzony 16 stycznia 1899 r.

(mąż śp. Natalii [z domu Gajdeckiej], teść śp. Edward Gregory, 
zmarłego 28 sierpnia 1981 roku)

Weteran Armii Polskiej, Żołnierz Legionów Józefa Piłsudskiego, 
odznaczony Medalami Zasługi ZNP, b. długoletni sekretarz finansowy 
b. Tow. Ojczyzna, Grupa 669 ZNP, obecnie członek Tow. 500-lecia 
M. Kopernika Grupa 669 ZNP; Pioneer Skokie Valley Chapter 
No. 75 Teletype Corp, i Senior Citizens club przy par. św. Wła­
dysława, zasnął w Panu, opatrzony św. Sakramentami, dnia 19-go 
stycznia 1982 roku, o godzinie 7:20 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 22-go stycznia, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzebowego Baran Funeral Home, pnr. 
2644-46 N. Central Ave., do kościoła św. Jakuba (Msza św. o godz. 
9:30 rano), a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Marianna (z pierwszego męża Krzywda [z domu Szymańska]), 
żona; Helena Gregory i Leokadia (Edward) Kawa, córki i zięć; 
James E. (Audrey) Gregory, Mary Ann (Ronald) Asaph, Tadeusz A. 
(Barbara) Kawa, wnuki z żonami i wnuczka z mężem; 6 prawnucząt; 
liczna rodzina w Polsce; oraz Bill Kryzda z żoną Joan i rodziną 
syfi Marianny.

Pogrzebem zajmuje się Baran Funeral Home, telefon 622-1488.

•sJi
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WASHINGTON — W kilkanaście minut po katastrofie samolotu 
pasażerskiego jaka miała miejsce 13 stycznia, ekipy ratownicze 
uratowały pięć osób. (UPI)

Deportacje Polaków
Wstrzymane

(Ciąg dalszy ze str. I-ej) kich biur Urzędu Imigracyjnego, by

z którym odbył długą rozmowę i wrę­
czył mu Memorandum Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej w sprawie uchodź­
ców polskich w Europie i Stanach 
Zjednoczonych.

Wobec wydarzeń w Polsce Kongres 
Polonii Amerykańskiej domaga się:

— przyspieszenia załatwienia spraw 
uchodźców z Polski znajdujących się 
w Austrii i RFN, oraz objęcia ak­
cją uchodźców z Polski w krajach 
skandynawskich;

— podwyższenia liczby uchodźców 
z Polski, którzy mogą być wpuszcze­
ni do Stanów Zjednoczonych;

— ponownego rozpatrzenia spraw 
uchodźców polskich w Europie, któ­
rych podania o wizy wjazdowe do 
Stanów zostały załatwione odmownie 
z powodu braku dowodów, że po 
powrocie do Polski grożą im prze­
śladowania. Obecnie nie ma, co do 
tego wątpliwości i ich podania po­
winny być załatwione pozytywnie;

— przyznania pierwszeństwa akcji 
łączenia rodzin bez względu na sta­
tus członka lub członkini rodziny 
przebywającej w Stanach Zjednoczo­
nych;

— przedłużenia wygasłych wiz wszy­
stkim Polakom i Polkom przebywa­
jącym w Stanach oraz udzielenia im 
tymczasowego zezwolenia na pracę, 
by nie byli ciężarem dla społeczeń­
stwa, krewnych lub znajomych;

— wstrzymania deportacji wszyst­
kich Polaków, którzy otrzymali naka-, 
zy opuszczenia Stanów (jak pisze­
my na wstępie, prezes Mazewski uzy­
skał już wstrzymanie deportacji do 
31 marca br.);

— zaaranżowania powrotu do Pol­
ski bez dodatkowych kosztów tym, 
którzy chcą wracać i mają bilety 
LOT’u;

— wysłania instrukcji do wszyst-

Włosi Aresztowali 
i Wydalili 

Sześciu Arabów
Rzym (UPI) — W ramach zata­

czającego coraz szersze kręgi śledz­
twa starającego się ustalić istnienie 
ewentualnych powiązań pomiędzy ob­
cymi agencjami wywiadowczymi a 
Czerwoną Brygadą, policja włoska 
ujęła i wydaliła z Włoch sześciu Ara­
bów. Prowadzone śledztwo związane 
jest oczywiście ze sprawą porwania 
gen. Dozier’a.

W Rzymie policja poddała również 
nadzorowi studentów zagranicznych. 
Do aresztowania sześciu Arabów, 
przy których znaleziono podręczniki 
zawierające instrukcje w sprawie pro­
wadzenie wojny partyzanckiej, doszło 
w pobliżu miasta Perugia.

Aresztowani Arabowie — jeden Pa­
lestyńczyk, trzej Libańczycy i dwaj 
Jordańczycy — posiadali przy sobie 
duży zapas podręczników, zawiera­
jących instrukcje obchodzenia się z 
materiałem wybuchowym, moździe­
rzami, “bazookami” itp.

Erminio Pennacchini, przewodn. 
parlamentarnego komitetu bezpie­
czeństwa, oświadczył, że włoska tajna 
policja prowadzi śledztwo w sprawie 
istnienia ewentualnych powiązań po­
między agentami zagraniczmymi a 
Czprwnna Rrvaado 

przyznawały prawo azylu polityczne­
go i wydawały zezwolenia na pracę 
wszystkim uchodźcom z Polski, któ­
rzy o to poproszą;

— zadeklarowania, że powstała sy­
tuacja wyjątkowa i w stosunku do 
uchodźców z Polski należy zastoso­
wać “Section 207 (b) of the Refugee 
Act of 1980”;

— udzielenia wszystkim imigran­
tom z Polski zezwolenia na pra­
cę;

— manowania jak najszybciej sta­
łego dyrektora Urzędu Imigracyjne­
go w Chicago.

Na żądanie komisarza Nelsona, pre­
zes Mazewski wspólnie z adwokatami 
M. Baruchem i B. Puchalskim przy­
gotowuje “Position Paper” dla Urzę­
du Imigracyjnego w Washingtonie.

Prezes Mazewski w rozmowie z 
przedstawicielami “Związkowego” 
podkreślił, że komisarz Nelson, któ­
ry dopiero kilka dni temu objął sta­
nowisko, wykazał duże zrozumienie 
sytuacji uchodźców z Polski, zarówno 
najnowszych, jak i tych, którzy 
znajdują się w Stanach lub w Euro­
pie od dłuższego czasu i przyrzekł 
jak najszybsze rozpatrzenie postula­
tów K.P.A. zawartych w przedłożo­
nym mu Memorandum.

Ofensywa Wietnamska 
w Dżunglach 
Kambodży

Bangkok. (UPI) — Partyzanci 
Khmer Rouge’a — starając się po­
wstrzymać zakrojoną na większą ska­
lę ofensywę wietnamską — toczą bój 
z wojskami komunistycznymi. Komu­
niści nacierają na umocnione, poło­
żone w gęstej dżungli, pozycje party­
zantów. Walki odbywają się na terenie 
zachodniej Kambodży.

Ze źródeł tajlandzkich oraz za­
chodniego wywiadu, nadchodzą wia­
domości stwierdzające, że dwa bata­
liony ' wietnamskie zostały otoczone 
przez partyzantów Khmer Rouge’a.

Z tych samych źródeł pochodzi in­
formacja, że liczba partyzantów 
Khmer Rouge wzrosła w skali krajo­
wej do 40,000 żołnierzy. Są oni dosko­
nale uzbrojeni.

“Czarna Skrzynka” 
Samolotu

Washington, D.C. (UPI) — Zespół 
przeprowadzający badania przyczyn 
katastrofy samolotu Air Florida, jaki 
rozbił się w stolicy kraju, odnalazł 
“czarną skrzynkę.” Jest to aparatu­
ra, która nagrywa w każdym samolo­
cie rozmowy w kabinie pilota.

Władze mają nadzieję, że może na 
podstawie nagranych rozmów uda się 
wyjaśnić przyczynę katastrofy, w któ­
rej zginęło 78 osób. Ekipa specjali­
stów nadal poszukuje zwłok 7 osób.

Szczepionka Przeciw 
Zapaleniu Wątroby

Atlanta (UPI) — Władze zdrowia 
podjęły inicjatywę przeprowadzenia 
szczepień milionów osób, chorych na 
na niebezpieczną chorobę zapalenia 
wątroby (hepatitis-B).

Wynaleziony przeciw chorobie śro­
dek, okazał się do tej pory w 95% 
skuteczny. W jesieni środek ten, w 
ograniczonych ilościach, będzie już do

Wysoki Koszt Inwacji 
Na Afganistan

Kabul (NYT) — Wytrawny dyplo­
mata azjatycki w Kabulu, który w cią­
gu minionych dwóch lat podróżował 
wzdłuż i wszerz po Afganistanie, jest 
zdania, że Zachód uporczywie po­
mniejsza wysokie koszty, jakie pono­
szą Sowiety w związku z inwazją i 
okupacją Afganistanu.

Dyplomata ten twierdzi, że okupa­
cja tego kraju związała 11 dywizji 
sowieckich, czyli 110,000 ludzi, pod­
czas gdy dwa lata temu siły inwazyj­
ne wynosiły tylko 85,000 ludzi.

Nawet przy tym zwiększonym kon­
tyngencie Sowiety nie zdołały, co 
zresztą zgodnie jest oceniane w środo­
wisku dyplomatycznym, poskromić 
niepodległościowców afgańskich i 
zdławić afgański ruchu oporu, który 
jest powszechny i potęgujący się.

“Od czasu drugiej wojny światowej 
nie było tak wielkiego zaangażowa­
nia się wojskowego Sowietów i tak 
nikłych rezultatów tego zaangażowa­
nia” — mówi wspomniany dyploma­
ta.

Ocenia się, że od napaści sowieckiej 
w dniu 26 grudnia 1979 roku w walce z 
powstańcami i w zamachach zginęło 
od 5,000 do 6,000 żołnierzy sowieckich. 
Od 12,000 do 15,000 żołnierzy straciło 
zdolność bojową wskutek ran lub cho­
roby.

B. Premier Rozpoczął 
Odsiadywanie Kary

Ankara (NYT) — Były premier 
turecki Bulent Ecevit, trzykrotny 
szef rządu z ramienia socjaldemo­
kracji, zgłosił się do więzienia w 
Ankarze, aby odsiedzieć czteromie­
sięczną karę, na którą został skaza­
ny przez sąd wojskowy za złamanie 
zakazu składania deklaracji o cha­
rakterze politycznym.

“Szanuję decyzję sądu . . . My, 
jako naród, musimy się nauczyć pła­
cić za naszą wolność. Moją karę 
więzienia uważam za niską cenę . . . 
Wolę być wolnym w więzieniu, niż 
czuć się jak więzień poza jego mu­
cami ” — powiedział Ecevit dzienni­
karzom, opuszczając swoją rezyden­
cję i udając się do więzienia.

Zapasy Oleju 
Do Ogrzewania

N. York (UPI) — Mimo skurcze­
nia się zapasów oleju do ogrzewa­
nia o 6.6 miliona baryłek w ciągu 
tygodnia, gdy znaczna część kraju 
znalazła się w okowach “mrozów 
stulecia”, zapasy tego paliwa są do­
stateczne i wystarczą do końca zimy.

Trzęsienie Ziemi 
w Arkansas

Little Rock (UPI) — Trzęsienie zie­
mi o sile 4.5 stopni na skali Rich­
tera nawiedziło centralne powiaty sta­
nu Arkansas. “Było dość silne, by 
strącić radio ze stołu” — powiedziała 
kobieta, która zatelefonowała do sta­
cji radiowej wkrótce po trzęsieniu 
ziemi. Centrum wstrząsu znajdowało 
się o 12 mil na północny wschód 
od Conway, Ark. Wstrząs odczuto o 
6:43 wieczorem (wczoraj).

Zmarł Zastępca 
Szefa KGB

Moskwa (UPI) — W wieku lat 64 
zmarł gen. Semion Kuzmich Cwigun, 
zastępca szefa tajnej policji sowiec­
kiej (KGB). Zmarły uważany był 
za jednego z najbardziej zajadłych 
przeciwników Stanów Zjednoczonych.

Ponieważ powstańcy afgańscy 
zmienili taktykę i działają względnie 
małymi formacjami — straty ich 
trudno jest ocenić.Wiadomo jednak, 
że w samym Kabulu, mimo garnizo-. 
nu sowieckiego w sile 20,000 ludzi, 
ruchu oporu nie zdławiono. Zamachy 
na żołnierzy sowieckich są na po­
rządku dziennym. Ostatnio doszło do 
uprowadzenia żon dwóch wojskowych 
sowieckich. Ciało jednej z nich, stra­
szliwie okaleczone, znaleziono po ja­
kimś czasie. Okupanci i ich rodziny 
zwykłe, codzienne obowiązki, jak np. 
zakupy, mogą sprawowować tylko 
pod silną i uzbrojoną eskortą.

Ze szczególną zaciekłością niepod­
ległościowcy afgańscy likwidują kola­
borantów wszelkiego autoramentu. 
Od kul ich padają nie tylko wojskowi 
w służbie komunistycznego reżymu, 
ale także osoby cywilne. Ostatnio za­
strzelono na tzw. rynku złodziejskim 
w Kabulu znaną piosenkarkę, wysłu­
gującą się propagandzie komuni­
stycznej.

Linowitz: Stanowiska 
Egiptu i Izraela 

Nie Zmieniły Się Wiele 
Jerozolima (UPI) — Były wysłan­

nik amerykański ds. Bliskiego Wscho- 
su, Sol Linowitz ostrzegł, że różnice 
dzielące Egipt i Izrael w dziedzinie 
ustanowiena autonomii Palestyńczy­
ków, mogą przyczynić się do zaha­
mowania prowadzonych w tej sprawie 
negocjacji i dojście do porozumienia.

Linowitz, który odbył w środę spot­
kanie z izraelskim ministrem spraw 
zagr. Yitzhakiem Shamirem, powie­
dział, iż zauważył od zeszłego roku 
jedynie nikłe różnice, jakie zaistniały 
w zajmowanym przez oba państwa 
stanowisku.

Samoloty Filipińskie 
Ostrzelały 

Tankowiec Japoński
Tokio (UPI) — Tankowiec japoń­

ski, który zaatakowany został w pią­
tek u brzegów południowych Filipin 
przez samoloty filipińskie, nie posia­
dał na swym pokładzie — jak poda­
ła Japońska Morska Agencja Bezpie­
czeństwa — broni.

Złożony z 24 osób zespół przedsta­
wicieli agencji przeprowadził na 
tankowcu szczegółowe poszukiwania, 
nie znajdując na pokładzie broni.

Samolot został zaatakowany przez 
dwa filipińskie samoloty, gdy znajdo­
wał się w piątek w pobliżu brze­
gów filipińskiej wyspy Mindanao. W 
rejonie tym grasują partyzanci wy­
stępujący jako Krajowy Front Wy­
zwolenia Moro. Zachodziło przypu­
szczenie, że tankowiec dowoził par­
tyzantom broń.

Najazd Na Nielegalne 
Kasyno Gry

Nowy York (UPI) — Policja prze­
prowadziła najazd na wytworne ka­
syno gry, aresztując 14 osób. Kasy­
no to stanowiło własność zmarłego 
Al Jolson’a.

Jak okazało się, elegancki, dwu­
piętrowy budynek, mieszczący się w 
dzielnicy Forest Hills, w Queens, uży­
wany był do nielegalnych gier ha­
zardowych — co najmniej od 6 mie­
sięcy.

Policja skonfiskowała także ekwi­
punek służący do uprawnia hazardu.

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­

winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątki) — muszą być dostarczone w środę do 11-ej 
przed południem.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie do 1-ej po południu — Na następny dzień 
ORAZ SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej 
umowy ze Zgodą).
Do wydania WEEKENDOWEGO są przyjmowane do 
środy do godziny 4-ej po południu tylko.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek 
do piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 
oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń — liczymy na 

• łaskawą współpracę.
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Praca Żeńska ★ Naprawa TV

★ Rozmaite

★ Praca Męska

Z NOWOCZESNY

Persko-Egipski Sennik

MACHINIST

NĘEDED experienced carpenter for 
Remodeling Construction Co. 772-8989

MECHANIK samochodowy z własny­
mi narzędziami, doświadczenie na 
amerykańskich samochodach i an­
gielski pomocny. 286-2611.

Tradycyjnym noworocznym zwy­
czajem piłkarze “Royal Wawel” roz­
poczęli nowy sezon w roku 1982. W 
Nowy Rok punktualnie o godzinie 12 
w południe drużyna popularnych “Wa­
wel!” rozpoczęła treningowe zawody 
między drużyną “A” i “B”. Pierw­
szą bramkę sezonu uzyskał popularny 
“Wujek” były zawodnik “Cracovii”, 
Kraków. Zawody obfitujące w wiele 
świetnych zagrań mogły się podobać 
skromnej grupie zagorzałych kibi­
ców, która pomimo sylwestrowego 
nastroju i zimowej scenerii przybyła 
dopingować swoją drużynę. Zawody 
zakończyły się remisem 2:2.

* * ♦
Zarząd wraz z sponsorami i sym­

patykami klubu postarali się o miłą 
niespodziankę noworoczną, fundując 
klubowi i całej Polonii własny lokal 
klubowy. Tą drogą sportowcy Royal 
Wawel pragną podziękować wszyst­
kim fąndatorom za wspaniały gest. 
Lokal klubowy mieści się przy 5154 So. 
Cambell, do którego serdecznie za­
praszamy wszystkich sympatyków i 
całą Polonię. Klub otwarty jest co­
dziennie od godz. 2-ej po południu. 
Telefon 476-9037.
ULICZNY MARA TON LONDYNU

Do przyszłorocznego maratonu po 
alicach Londynu zgłosiło się 48,000 
biegaczy. Przyjęto tylko 14,000. Teraz 
dopuszczono jeszcze 2,000. Zatem z 
Greenwich do Westminsteru, na dys­
tansie 26 il 385 jardów’ będzie biec 
16,000 zawodników. Wystartują w 
dwóch grupach, z różnych punktów, 
lecz połączą się po 4 milach.

UMEBLOWANE 2 pokoje, 1 starąza 
osoba. $240. Depozyt...............286-4723

Wiadomości
z Klubu “Royal Wawel

Do Wynajęcia
DO WYNAJĘCIA pomieszczenie z 
urządzeniem na sklep delikatesowy. 
55th i Pułaski......................... 767-3495

WASHINGTON — Mapka ilustrująca położenie mostu, w który 
uderzył samolot linii lotniczych Air Florida, który uległ kata­
strofie w środę 13 styczriia br. (UPI)

Experienced Punch Press 
Operator

Female. Must speak English. 
Nagle Chase Manufacturing Co. 

2811 N. Ashland Ave. 
1810 N. Kilbourn Ave.

Występy Mazowsza
W dniach od 16 do 21 marca gościć 

będzie w Chicago zespól Mazowsze.
Występować będzie w Auditorium 

Theatre przy 50 E. Congress Parkway.
Przedstawienia odbywać się będą 

o 8 wieczorem we wtorek 16 marca, 
w środę 17 marca, w czwartek 18 
marca, piątek 19 marca i sobotę 20 
marca.

Przedstawienia popołudniowe bę­
dą dwa — w sobotę 20 marca o 2 po 
południu i w niedzielę 21 marca o 3 po 
południu. Bilety będą w cenie od 5 do 
22.50 dolarów. Bilety można zama­
wiać telefonicznie dzwoniąc na nr. 
922 — 2110 albo wysyłając zamówienie 
na adres Auditorium Theatre Council, 
70 E. Congress, Chicago, II. 60605. 
Bilety już są w tej chwili do nabycia 
w biurze Auditorium.

ZATRUDNIĘ kobiety do sprzątania.
463-1260

POTRZEBNE KOBIETY
DO PRAC DOMOWYCH 

Z Zamieszkaniem 
Od $150-$225.

IRENE’S EMPLOYMENT AGENCY 
6201 W. Touhy

631-8876

BEAT INFLATION
Ladies. Earn immediate above-aver­
age commission. Sell beautiful fashion 
jewelry THE PARTY PLĄN WAY. 
Full or part time. Be your own boss. 
Complete training. For details call: 
682-9699, Monday or Tuesday, 9-5.

POTRZEBNE KOBIETY
- POSPRZĄTANIA

Wysokie wynagrodzenie i świadczę-, 
nia wymagane pozwolenie na pracę i 
minimalna znajomość języka angiel­
skiego.

IRENE’S EMPLOYMENT
6201 W. Touhy

631-8878

ZAKŁAD 
USŁUGOWY 

POLECA SWOJE USŁUGI 
SZYCIA KOŻUCHÓW, 
WSZELKIE PRZERÓBKI I 
POPRAWKI.
Sprzedajemy skóry, wysy­
łamy paczki do Polski.

WSZYSTKIE CENY 
UMIARKOWANE. 

3650 W. Belmont Ave.
463-0545

We are seeking a Horizontal Boring 
Bar operator with a minimum 5—10 
years experience. Must be able to 
set-up and do job. Ability to read 
blue-prints. Salary commensurate with 
experience. Profit sharing, and paid 
insurance. Must speak English or 
German.

APPLY IN PERSON OR CALL
640-1566

E. K. MACHINE TOOL CO.
1559 Elmhurst Road 

Elk Grove Village, B. 60007

7 YR. MORTGAGES! 
Condominium homes at both loca­
tions include new: carpeting, paint­
ing, kitchen cabinets, countertops, 
sink, range, refrigerator & flooring.

GRANVILLE COURTS
1 & 2 Bedrooms From $34,300. 

2035 W. Granville 
Between Damen & Hoyne (6200 N.) 
Open every day 12-6, closed Tues.

Call 334-0495 or 642-6301 
NORWOOD COURTS 

2 Bedrooms From $42,060. 
6126 N. Damen 

Open Fri.-Mon. 12-6 
Call 334-2706 or 642-9508

Iran Oskarża USA 
o Oszustwo

(UPI) — W pierwszą rocznicę zwol­
nienia 52 zakładników amerykań­
skich, Iran oskarżył Stany Zjednoczo­
ne o “oszukanie Iranu” — w związku 
z porozumieniem zawartym w spra­
wie zwolnienia więźniów. Iraz za­
rzuca Washingtonowi, iż nie zwrócił 
do tej pory zamrożonych w USA 
kapitałów irańskich.

BIURO LEKARSKIE 
DO WYNAJĘCIA 

4847 N. MILWAUKEE AVE.
(blok od Copernicus Center)

3 pokoje, parter, centralne ochła­
dzanie, prywatna łazienka, parking 
Wyrobiona lokacja. Celem obejrze­
nia dzwonić:

736-6555
BROKERZY MILE WIDZIANI

AL SMITH’S SKI SHOP
386-5100

“Rossignol Skis” 
Sprzedajemy i wypożyczamy narty 
biegowe i zjazdowe.

1121 N. MARION
Oak Park, Ill.

Gibraltaru 
chów Naczelnego Wodza i Premiera, 
który zginął w. katastrofie gibraltars- 
kiej.

76 oficerów pozbawiono obywatels­
twa, bo “Uznali, że wojna nie skoń­
czyła się uzyskaniem przez Polskę 
niepodległości ... i gdyby Włady­
sław Sikorski jeszcze zył i wybrał po­
zostanie na emigracji, decyzja Rady 
Ministrów o pozbawieniu obywatels­
twa objęłaby jego osobę”.

Łojek przypuszcza, — że Sikorski 
pozostałby na emigracji, a w roku 
1981, “w podziemiach Katedry Wa­
welskiej wznosi się pusty dotąd sarko­
fag generała Władysława Sikorskie­
go. .. . Generał uznany został za pos­
tać godną najwyższej aprobaty mo- 
ralno-politycznej i wprowadzenia do 
panteonu patronów socjalistycznej 
rzeczywistości”.

Oczywiście dlatego, że jej nie dożył, 
choć zgon jego wszyscy na Zachodzie 
łączą ze sprawą Katynia. Jak bardzo 
jest to prawdą dowodzi sprawozdanie 
Leopolda Srebałowicza z jednego z 
obchodów stulecia urodzin Generała 
w Chicago (Dziennik Związkowy 5, 
października 1981). Główny bowiem 
mówca, aid. Roman Puciński stwier­
dzał bowiem 20 września, że “cały 
świat stoi w obliczu niebezpieczeńs­
twa grożącego ze strony władców 
Kremla. Śmierć gen. Sikorskiego była 
dziełem agentów KGB”, czyli inaczej 
mówiąc Rosji.

Srpawozdawca podał też dłuższy 
wyjątek z artykułu rocznicowego z 
dnia 4 lipca, jaki ukazał się w rosyjsko- 
języcznej gazecie nowojorskiej “No- 
woje Russkoje Słowo”, a zakończył 
zdaniem: “W dniu katastrofy szefem 
wywiadu brytyjskiego w Gibraltarze 
był Kim Philby, znany agent KGB”.

Nie są to z natury rzeczy wszystkie 
głosy w tej sprawie. Piszący te uwagi 
nie może powstrzymać się od dołoże­
nia swych własnych trzech groszy.

W okresie katastrofy gibraltarskiej 
przebywał jako jeniec w Niemczech w 
obozie oficerskim w Murnau, w Bawa­
rii (Oflag VII A). Prowadził wtedy, na 
podstawie głównie prasy niemieckiej, 
dziennik wieczorny dla przeszło 200 
kolegów. Były to wiadomości ważne i 
nieważne, prawdziwe lub nie, a nawet 
całkowicie zmyślone z takich lub in­
nych względów.

Te, które nie miały aktualnego lub 
wogóle historycznego znaczenia ule­
gały szybko procesowi zapomnienia. 
Jedna z nich jednak po wielu latach 
wraca dość uporczywie. Początkowo 
nieistotna, nabrała znaczenia w miarę 
zapoznawania się z nowym faktami.

Chodzi tu o krótką, jakby margine­
sową notatkę, w której Niemcy kpili z 
Rosjan. Wywiadowcy bowiem nie­
mieccy donosili, że na terenie Gibral­
taru kręci się 50 do 80 agentów sowiec­
kich pomimo, że Niemcy nie myślą w 
tej chwili o jakiejkolwiek akcji na 
ziemi, morzu czy w powietrzu w tej 
części Morza Śródziemnego.

W związku chociażby z podanymi 
powyżej przykładami notatka, która 
ukazała się w dzienniku Frankfurter 
Allgemeine Zeitung nabiera nowych 
rumieńców. Ukazała się bowiem oko­
ło trzech tygodni, przed śmiercią Si­
korskiego, powyżej środkowego zała­
mania gazety, tuż przy prawym mar­
ginesie, na pierwszej stronie. Nie zja­
wia się tylko, w tzw. pamięci foto­
graficznej, dokładna data dzienna. 
Najprawdopodobniej było to 13 czerw­
ca 1943 lub kika dni przed albo po tej 
dacie.

F.A.Z. ze zrozumiałych względów 
nie znajduje się, jeśli chodzi o ten ro­
cznik w bibliotekach amerykańskich. 
Jest więc prośba do czytelników, któ­
rzy mieszkają lub odwiedzają Niemcy, 
aby poświęcili trochę czasu na odwie­
dzenie którejś z poważniejszych bi­
bliotek niemieckich, lub administracji 
F.A.Z. we Frankfurcie nad Menem, 
celem odszukania tej notatki, odpisa­
nia jej czy zdobycia kopii oraz o powia­
domieniu o tym rodaków, albo prze­
słanie do dr Z. Wygockiego, 7415 W. 
75th Street. Bridgeview, D. 60455, USA.

Odszukanie tej notatki i podanie 
tego faktu do wiadomości publicznej 
przysporzyłoby wszystkim zajmują­
cym się tym zagadnieniem nowych 
przesłanek do dalszych poszukiwań.

Tajemnicy
Ubiegły rok 1981 był rokiem stulet­

niej rocznicy urodzin Premiera Rządu 
Rzeczypospolitej i Naczelnego Wodza, 
generała broni Władysława Eugeniu­
sza Sikorskiego, który zginął tragicz­
nie w morzu po starcie samolotu 
opuszczającego Gibraltar.

Znamy szereg okoliczności związa­
nych z tą katastrofą, lecz nie mamy 
potwierdzenia faktów. Nie szybko to 
chyba nastąpi, bo dopiero po całkowi­
tym i bezwarunkowym udostępnieniu 
dla fachowców technicznych i pracow­
ników nauki, a zwłaszcza dla history­
ków wszystkich narodowości, archi­
wów brytyjskich, rosyjskich Oraz, 
niemieckich i ewtl. archiwów w in­
nych państwach, które były tylko poś­
rednio zainteresowane zarówno w 
udostępnieniu jak i zakazie korzysta­
nia z archiwów.

Jednym z ciekawszych wynurzeń 
r. 1981 są wspomnienia oficera nawi­
gacyjnego ORP “Orkan”, S. Podho­
reckiego. Okrętowi temu przypadł 
smutny zaszczyt przewiezienia z 
Gibraltaru do Anglii zwłok gen. Si­
korskiego. Podhorecki pisze, że “W 
Giblartarze oczekiwał nas już na na­
brzeżu kapitan okrętu, z trumną Gene­
rała . . . pragnął on jednak, abyśmy 
natychmiast opuścili port (to i inne 
podkreślenia Z.W.) i w morzu zaluto- 
wali nie zamkniętą trumnę.

Wówczas dowódca okrętu, kmdr. S. 
Hryniewiecki zaoponował .... kapi­
tan portu zmuszony był ustąpić. Obo­
pólnie ustalono, że ORP “Orkan” od- 
kotwiczy po pięciu godzinach . .. 
Część załogi wyszła na ląd i równo­
cześnie kilku życzliwych nam Angli­
ków odwiedziło nas na pokładzie . . . 
na miejscu dowiedzieliśmy się paru 
szczegółów dotyczących tragedii. 
Przypuszczalnie kapitan portu tego 
właśnie się obawiał”.

Za dużo tych szczegółów, by je w 
tym miejscu przytaczać. Ograniczymy 
się do końcowego wniosku S. Podho­
reckiego (Gwiazda Polarna, 28 listo­
pad 1981, Wspomnienia z tragedii w 
Giblartarze), który brzmi:

“Samolot wystartował z przepisową 
szybkością, wyglądało więc na to, że 
ktoś pchnął go do wody, albo, że nie 
działały stery wysokościowe, a jeżeli 
tak, jak to było z (rutynowym) spraw­
dzaniem sterów przed każdym lotem?

Naturalnie wszyscy wiedzieliśmy o 
“zerwaniu przez Sowiety stosunków 
dyplomatycznych z Rządem Polskim 
w Londynie. Ostatnie pociągnięcie 
było stanowczo nie na rękę Churchillo­
wi, łatwo się domyśleć do jakich kon­
kluzji doszliśmy po drodze do Wielkiej 
Brytanii, my oraz oficerowie i goście 
ze sztabu Naczelnego Wodza”.

Głos Podhoreckiego i pośrednio 
innych wymienionych Polaków nie 
jest jedyny. M.in. do podobnych wnios­
ków, jak to wynika z artykułu prze­
drukowanego w Dzienniku Związko­
wym w dniu 19 października 1981 z 
pisma krajowego “Kierunki” w War­
szawie pt. “Sprawa 26 września 1946”.

Łatwo skojarzyć ten tytuł z aktem 
Rady Ministrów (oczywiście w War­
szawie) pozbawiającym obywatelstwa 
polskiego generała Władysława An­
dersa i 75 innych zasłużonych ofi­
cerów W.P. pozostałych na Zachodzie.

Formalnie uchwala ta została uchy­
lona, lecz nie podano tego do wiado-’ ‘ 
mości publicznej, a stało się to w ta­
jemnicy 23 grudnia 1971. Publikując 
to i przypominając całą sprawę autor 
artykułu, jaki ukazał się w Polsce, 
Jerzy Łojek, po W względnie po 35 la­
tach zastanawiał się czy ustawa o 
pozbawieniu obywatelstwa 76 ofice­
rów objęłaby również Generała Sikor­
skiego, gdyby żył w tym czasie. Łojek 
myślał o tym wtedy, gdy władze war­
szawskie starały się o sprowadzenie 
do Polski z cmentarza w Newark pro-

Dom Od Tyłu, 7-ka 
lx/2 Łazienki

$250 miesięcznie plus depozyt. Refe­
rencje. Dla dużej rodziny lub poje­
dynczych osób. Dzwonić z rana albo 
wieczorami od 6-ej — 8:30 wieczorem.

585-1353

. CLEANING PERSON
Part-time. Light office cleaning. Ap­
proximately 3 hrs. per day. Monday 
through Friday. North Loop.

Contact Mr. Franzen 644-2300

HOME 
HEALTH CARE

Fast growing home health agency, 
located near Water Tower, needs

PHYSICAL THERAPIST&
REG. NURSE 

work South of Loop. Flexible

Proroctwo Michaldy
Książka zawiera ponad 190 stron oraz następujące działy:

— Alfabetyczny wykaz snów,
— Kogo wybrać na męża,
— Kogo wybrać na żonę,
— Cokolwiek o Astrologii,
— O feralnych dniach, miesiącach i latach,
— Horoskopy według dat urodzenia i inne.

Część druga zawiera— Proroctwo Michaldy, królowej ze Saby 
(Sybilii) Ks. Markfc, Wemyhory i innych. Proroctwa te sięgają od 
roku 875 przed Chrystusem — aż do późnych wieków.

Interesująca lektura dla odprężenia po pracy, nawet dla tych, 
którzy ani w sny, ani w takie proroctwa nie wierzą.

★ KSIĄŻKI
Sprzedam Dużo 

Interesujących Książek 
. w Języku Polskim 

Tel. 878-3357

WAUCONDA
Custom 3 bdrm. Yanch. 3 baths, din. 
rm., fam. rm. eat in kitchen, built in 
appl’s. 1 acre, 1 mile from town. 

Call for app’t.
526-6453

SECRETARY
Light office work in the in­
terior design oriented studio 
for English speaking young 
woman. Loop area.

STUDIO 502
502 N. Wells St

337-0452

MACHINISTS
To Run Horizontal Boring Mills 

or Engine Lathe 
Conventional or N.C.

Job Shop Experience Required 
Top pay, overtime, modem shop, 
excellent conditions and all benefits. 

Miles South of 1-80 on LaGrange 
Rd.

PHONE FOR APPOINTMENT
ILLIANA MACHINE 

AND MFG.
19700 S. 97th Ave. 

Mokena 
(312) 479-1333

Zygmunt Wygocki

O Rozwiązanie

SAMODZIELNE umeblowane miesz­
kanie w basemencie, z ogrzewaniem, 
światłem i gazem. $160.282-5692.
6 POKOJOWE mieszkanie. Helenowo. 
Lokator sam ogrzewa. 486-7578 lub 
252-6533.

DISHWASHER AND 
GENERAL CLEANING 

needed in Park Ridge area. Some 
English. Hours from 11 a.m. — 6 p.m.

696-2993_________

CLERK
Loop law firm: Minimum 2 years 
past employment. Light typing, lib­
rary responsibilities, filing, switch­
board relief. Hours 9 to 6.
Call Joyce________________ 726-6080

BIURO LEKARSKIE 
DO WYNAJĘCIA 

4748 N. MILWAUKEE AVE.
(blok od Copernicus Center)

3 pokoje, parter, centralne ochładza­
nie, prywatna łazienka, parking. Wy­
robiona lokacja. Celem obejrzenia 
dzwonić:

736-6555 '
BROKERZY MILE WIDZIANI.

732 W. BITTERSWEET (4100 N.) 
Near lake. Studios and 1 bedroom 
apartments. $215-$275. Free heat and 
utilities. Carpet and laundry facilities. 
Excellent transportation.
Call Mrs. Heiberger 549-1416

... z przesyłką kJ
Nowy nakład db pocztową VS ZAMÓWIENIA WRAZ Z NALEŻNOŚCIĄ PROSIMY NADSYŁAĆ: O 

2 DZIENNIK ZWIĄZKOWY u fi 6100 N. Cicero Ave., Chicago, BI. 60646 «
V (NaC.O.D. — nie wysyłamy)

To
schedule, good pay, provide own transp. 

For more inform, call:
440-5104

E.O.E.

JANITOR
Management couple wanted for 
northside, courtyard building. 
Should be experienced in main­
tenance and very strong plumbing 
wise’. Must speak good English. 
For interview call between 3 pm 
and 5 pm. Monday through Friday 

973-5538
DIMENSIONS 

MANAGEMENT CORP.

+ Pomoc Domowa 
HOUSEKEEPER 
BABY SITTER 

Reliable woman. Non smoker. Care 
for small child & do various household 
duties. Near north. References.

Leave messages for Mrs. Becker 
At 642-1776

Mon, through Fri. 9 a.m. to 5 p.m. 
KOBIETA, lat 50, podejmie pracę 
domową: opieka nad starszymi lub 
dziećmi.

495-1175

NAPRAWA telewizorów. Gwarancja.
Szybko i tanio   .............  736 5605

-dr Usługi

★ AUTO_______________
SPRZEDAM Chevette 1978 i Monte 
Carlo 1974. Tel.: 725-5771, 286-0906. 
‘74 MUSTANG, 4 cylindry, standarto­
wa transmisja, $1,575.00. Panna So- 
nia: 251-5300. Wilmette, IL.
‘77 CHEVY NOVA, 4 drzwiowy, 6 
cylindrów, automatyczna transmisja, 
“power” kierownica i hamulce, ochła­
dzany, $1,875. Pani Kurowska: 
251-5300 _____ Wilmette, IL.
‘74 SAAB, dwu-drzwiowy. Musicie zo­
baczyć. Cena $1,875.00. Miss Sonia: 
251-5300 Wilmette, IL.

Do Sprzedania 
Z Powodu Wyjazdu 

Murowany Budynek 
Z bardzo dobrym dochodem. 
Dwa duże nowoczesne mieszka­
nia, trzy biura. Body Shop 
murowany oraz garaż na dwa 
auta. Wysoki basement, nada­
jący się na przerobienie na 
mieszkanie. Możliwość przeję­
cia POŻYCZKI. Okolica Cragin.

Tel. 745-7566 lub 622-1066

★ Kondominium 

POTRZEBNY blacharz z tutejszym 
doświadczeniem. 282-8477, pytać o 
Aleksa.

OWNER OPERATORS 
WANTED 

Local steel movement. 
Must have Illinois plates. 
Call John or Joe:

895-8000

Washington D.C.

Constitution

Ave.

PENTAGON \

VIRGINIA

WHITE 
HOUSE

’National 
I Airport

14 th St. 
Bridge

CAPITOL

Independence
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CHA Nadużywa Swych Uprawnień 
Przy Eksmisji Lokatorów

Jedna z pracownic prywatnej insty­
tucji działającej przy osiedlu miesz­
kaniowym Cabrini Green, zajmującej 
się ochroną praw lokatorów powie­
działa, że administracja CHA nad­
używa swych uprawnień w stosunku 
do lokatorów, szczególnie jeśli chodzi 
o sprawy eksmisji “niepożądanych” 
z mieszkań na terenie osiedla.

Zdaniem Rosemary Soffel, rzecz­
nika instytucji Cabrini Green Legal 
Aid Clinic, od momentu, kiedy osied­
lem zajęła się mayor Byrne i kiedy 
przez jakiś czas zamieszkała w jed­
nym z mieszkań, zwiększono bardzo 
poważnie liczbę eksmitowanych loka­
torów. Najgorsze jest to, że eksmisje 
nie zawsze przeprowadzane są zgod­
nie z obowiązującym prawem.

przesłuchań, tylko wprost wypowiada 
mieszkanie rodzinie. Zgodnie bowiem 
z przepisami w każdym wypadku ła­
mania przepisów obowiązujących lo­
katorów, szczególnie jeśli chodzi o 
płacenie czynszu, przysługuje im 
prawo przesłuchań, aby mogli wy­
tłumaczyć swe postępowanie i ewen­
tualnie znaleźć sposoby na naprawie­
nie powstałej sytuacji.

W odpowiedzi na zarzuty Stoffel, 
rzecznik prawny CHA oświadczył, że 
są one bezpodstawne. Calvin Hall po- 
infomował dziennikarzy, że w każdym 
wypadku wyznaczane są terminy od­
powiednich przesłuchań, które czasa­
mi nie odbywają się, na życzenie 
.lokatorów.

Oświadczył również, że błędnie tłu-

LOTNISKO BEN-GURION, IZRAEL — Sekretarz stanu U.S. 
Alexander Haig i minister spraw zagranicznych Izraela Yitzak 
Shamir, w czasie konferencji prasowej, na której podsumowano 
dwudniowy pobyt sekr. Haig’a w Izraelu. (UPI)

po-

do

Pani Stoffel przytoczyła przykłady, 
kiedy wyrzuca się z mieszkania loka­
torów dlatego tylko, że jedno z dzieci 
danej rodziny zostanie złapane na 
zażywaniu narkotyku, albo np. gdy 
władze dowiedzą się od policji, że 
ktoś z lokatorów był aresztowany. 
W wielu wypadkach, oskarża Stoffel, 
nie sprawdza się wiarygodności otrzy­
manych informacji i ofiarami eksmi­
sji padają ludzie niewinni, ponieważ 
osoba zatrzymana podała policji 
błędny adres, właśnie poszkodowanej 
rodziny.

Są też wypadki, kiedy nie przepro­
wadza się wymaganych przepisami

Prezydent Reagan ma zamiar wy­
znaczyć 25 takich “stref” każdego 
roku w okresie następnych trzech lat.

Mayor Byrne ma nadzieję, że uda 
się jej przekonać Prezydenta o po­
trzebach naszego miasta i ewentual­
nie uzyskamy taką strefę.

Mayor Byrrie mówiła o tych wszyst­
kich szczegółach w czasie konferencji 
prasowej zwołanej w Ratuszu w środę. 
Powiedziała zebranym dziennikarzom, 
że jedzie na spotkanie z ochotą i za­
dowolona jest z tego, iż będzie mogła 
poinformować Prezydenta i pracow­
ników jego sztabu o postępach Chi­
cago, jeśli chodzi o zachęcanie prze­
mysłowców, handlowców i kupców do 
zakładania swych przedsiębiorstw w 
naszym mieście.

O wynikach spotkania dowiemy się 
w najbliższym czasie.

Wraz z mayorem Byme w spotka­
niu wezmą udział: Margaret Hance — 
mayor Phoenix, Vincent Cianci — 
mayor Providence, R.I., Lawrence 
Kramer — mayor Paterson, N.Y. i 
Joann Collins — członek Rady Miej­
skiej z Kansas City.

maczone są przepisy dotyczące eks­
misji na skutek nie płacenia czynszu 
przez lokatorów. W takich wypadkach 
po odpowiednim okresie “próbnym”, 
kiedy dany lokator otrzyma odpowie­
dnie ostrzeżenie, administracja CHA 
ma prawo bez przesłuchań wyrzucić 
go z zajmowanego mieszkania. Po­
dobne przepisy dotyczą wypadków, 
kiedy lokator niewłaściwie utrzymuje 
swe mieszkanie, stwarzając warunki 
niebezpieczne dla zdrowia sąsiadują­
cych z nim lokatorów.

Należy przypomnieć, że w osiedlu 
Cabrini Green w 40,000 mieszkań 
mieszka 130,000 odób.

kasy CTA. Jeśli związki zawodowe 
zgodzą się na to, CTA zapewnia, że 
nie będzie zmuszona zwolnić z pracy 
dodatkowych pracowników, dla za­
oszczędzenia pieniędzy.

W czasie środowego zebrania za­
twierdzono jednak dodatkowe zwol­
nienia 200 pracowników administra­
cyjnych, 28 sprzątaczy stacji kolejo­
wych, 30 pracowników zatrudnionych 
przy naprawianiu sprzętu oraz 20 pra­
cowników zajmujących się liczeniem 
pieniędzy napływających każdego 
dnia.

Postanowiono również, aby zmienić 
jakość paliwa używanego przez auto­
busy — zaoszczędzając w ten sposób 
2.6 min doi. oraz na zamrożenie pod­
wyżek uposażeń pracownikom, którzy 
nie są członkami związków zawodo­
wych.

Wszystkie te redukcje pozwolą na 
zaoszczędzenie 33 min doi., ponieważ 
budżet jaki pierwotnie opracowano 
opiewał na deficyt przekraczający 67 
min doi.od odległości, pasażer będzie płacił 

więcej lub mniej; druga propozycja — 
to omawiana już poprzednio dodatko­
wa opłata, jaką będą obowiązani pła­
cić mieszkańcy przedmieść korzysta­
jących z pojazdów CTA.

CTA przedłużyła również termin, 
do którego związki zawodowe zrze­
szające pracowników CTA muszą zde­
cydować się, czy zgodzą się na opóź- 

WASHINGTON — Do akcji ratowniczej — wyciągania ofiar 
katastrofy lotniczej, użyto helikopterów. Za pomocą lin, wcią­
gano na pokład śmigłowca ludzi z rzeki Potomac. (UPI)

Najwięcej troski okazywano spra­
wie uczuć osób, które będą brały 
udział w takiej rozprawie, szczególnie 
chodziło o świadków, osoby poszko­
dowane, a nawet oskarżonych.

Przeciwnicy projektu twierdzili, że 
z poważnego przewodu sądowego — 
przez wprowadzenie na salę rozpraw 
kamer telewizyjnych — można stwo­
rzyć rodzaj “groteskowego pokazu”, 
gdzie świadkowie będą bardziej za­
interesowani tym, jak wyglądają na 
ekranach, niż samą sprawą.

Zwracano również uwagę na ochro­
nę świadków, którzy nie zawsze chcie- 
liby, aby wiedziano o tym, że świad­
czą w danej sprawie. Bardzo ważnym 
czynnikiem w decyzji pozwalającej 
na filmowanie procesu, powinna być 
sprawa napięcia psychicznego zezna­
jących, którzy są pod poważną presją 
— a tu dojdzie dodatkowa, świado­
mość. że występuje się przed kame­
rami, które wszystko szczegółowo 
notują.

Zwolennicy udzielenia pozwolenia 
na notowanie przez środki masowego 
przekazu przewodu sądowego powoły­
wali się na prawo jawności wszyst­
kich spraw. Jak wiadomo, dotychczas 
większość rozpraw, jakie się odby­
wają w różnych oddziałach sądowych, 
jest dostępna dla zainteresowanej 
publiczności.

Obecnie prawo zabrania jednak no­
towania “mechanicznego” jakich­
kolwiek wypowiedzi w czasie rozpra­
wy. Dlatego też sprawozdania dzien­
nikarskie z sal rozpraw ograniczają 
się do przekazania informacji uzy­
skanych przez dziennikarza przysłu­
chującego się rozprawie, czasami
zilustrowanych rysunkami zawodo- stemu stref, w których w zależności 
wego artysty-grafika, który również 
przypatruje się rozprawie.

W skali krajowej, trzydzieści trzy 
stany udzieliły już pozwolenia na no­
towanie przewodu sądowego przez 
środki masowego przekazu. Pozwo­
lenia te zostały udzielone zaraz po tym, 
jak rok temu, Najwyższy Sąd U.S. wy­
dał orzeczenie stwierdzające, że obec­
ność kamer telewizyjnych i magneto­
fonów na sali sądowej wcale nie wpły- nienie wpłacania na fundusz emery- 
wa na wynik danego procesu.

Po wysłuchaniu wszystkich świad­
ków, przesłuchanie zostało odroczone. 
Sędziowie będą teraz rozpatrywać 
cale zagadnienie. Decyzja nie jest 
spodziewana wcześniej, jak za mie­
siąc.

10 Lat Więzienia 
Za Zamordowanie Dziecka 
Śędzia Sądu pow. Adams—Edward 

Dittmeyer skazał Jamesa CTain na 
dziesięć lat więzienia i $10,000 grywny 
za to, że wraz ze swą przyjaciółką 
pobił na śmierć jej pięcioletniego syn­
ka. Kobieta już wcześniej otrzymała 
wyrok.

Crain został skazany za pobicie 
małego Alana Madden w miejscowo­
ści Quincy, Ill. w styczniu 1980 r.

Ratusz — Obiektem 
Historycznym 

Komitet miejski jednogłośnie 
parł propozycję, aby ratusz miejski 
uznać, za zabytek historyczny. 
Propozycja ta zostanie przedstawio­
na Radzie Miejskiej do zatwierdzenia 
na następnym posiedzeniu. Uznanie 
budowli za zabytek historyczny ozna­
cza, że nie można jej zburzyć, a reno­
wacje i ewentualna przebudowa musi 
być zatwierdzona przez miasto.

Bojkot Szkoły
Rodzice dzieci uczęszczających 

szkoły publicznej May Elementary, 
postanowili rozpocząć bojkot szkoły 
na znak protestu przeciw ciągłemu 
zmienianiu kierownika tej szkoły.

Od początku bieżącego roku szkol­
nego w szkole tej było już czterech 
kierowników. Rodzice postanowili za­
trzymać dzieci w domu. W ponie­
działek, jedynie 500 uczniów z 1,300 
zjawiło się w szkole.

Zima Jeszcze Trwa
Biuro meteorologiczne zapowie­

działo dalsze opady śniegu w okoli­
cach metropolii chicagoskiej. Wpraw­
dzie w nocy ze środy na czwartek 
spadło już około dwa cale śniegu, 
w dniu dzisiejszym spodziewane są 
dodatkowe opady. Być może, że na 
skutek wyższej temperatury, ponad 
temperaturę zamarzania, śnieg za­
mieni się lodowaty deszcz.

Na dzisiaj wydano ostrzeżenia i 
należy spodziewać się burzy śnieżnej. 
Autostrady i główne arterie miasta, 
w godzinach rannego nasilenia ruchu 
były w dosyć dobrym stanie. Ekipy 
miejskie oczyszczające śnieg z ulic, 
pracowały całą noc.

Domaga Się 
Odszkodowania

Wdowa po robotniku budowlanym, 
który zginął w wypadku zerwania się 
klatki windującej robotników na dźwig 
na budowie w Chicago, wystąpiła do 
sądu domagając się 80 miln. doi. 
odszkodowania. Twierdzi ona, że wy­
padek spowodowany był zaniedbaniem 
ze strony firm odpowiedzialnych za 
budowę. Odszkodowania domaga się 
Carol Lasater, wdowa po Jimmy 
Lasater.

Zarejestrowano 
36,365 Nowych Wyborców

Dzięki wzmożonej akcji uświada­
miającej, w 1981 r. zarejestrowano 
36,365 nowych wyborców, którzy 
uprawnieni będą do głosowania w 
nadchodzących wyborach.

Rejestracja wyborców prowadzona 
była przy współpracy wielu grup oby­
watelskich, które uświadamiały 
swych'członków o obywatelskim obo­
wiązku i przywileju — jakim jest 
prawo głosu. Podobno najwięcej zare­
jestrowano obywateli dzięki akcji or­
ganizacji murzyńskiej PUSH.

talny pracowników należnej sumy z

Mt. Prospect Ostrzega 
Pijanych Kierowców

Rada miasteczka Mt. Prospect za­
twierdziła w środę przepis, na mocy 
którego każdy kierowca zatrzymany 
na terenie miasteczka za prowadzenie 
samochodu popijanemu, oprócz tego, 
że podlegać będzie karom wyznaczo­
nym prawami stanowymi, dodatkowo 
zapłaci grzywnę w wysokości $2,500 — 
czyli dwa. i pół razy większą, niż ta, 
jaką musi zapłacić stanowi.

Ustanowieniem tego prawa ojcowie 
miasteczka ostrzegają kierowców, 
aby zanim zdecydują się prowadzić 
samochód po pijanemu, zdawali sobie 
sprawę z konsekwencjami tej de­
cyzji.

Policjant Oskarżony 
o Branie Łapówki

Powiatowa ł^awa Przysięgłych for­
malnie oskarżyła policjanta Otis 
Blue o przyjęcie łapówki w wysokości 
$150 od właściciela sklepu z meblami. 
Pierwsze przesłuchanie sądowe wy­
znaczone zostało na 5 lutego br.

Spotkanie Prezydenta Reagana 
z Mayerami Sześciu Miast

Wśród Nich, Mayor Jane Byrne z Chicago
Wczoraj wieczorem odleciała do 

Washingtonu mayor Jane Byrne, aby 
wraz z pięcioma mayorami miast ame­
rykańskich spotkać się w Białym D(j- 
mu z prezydentem Ronaldem Rea­
ganem.

Tematem spotkania będą sprawy 
związane z rozwojem miast i projek­
tem stworzenia specjalnych progra­
mów pomagających przemysłowcom 
w zakładaniu, poszerzaniu i utrzyma­
niu swych przedsiębiorstw w pod­
upadających dzielnicach miejskich.

Nowy program, który ma nosić 
nazwę “strefy przemysłowe” (enter­
prises zones), polegać będzie na tym, 
że przemysłowcy, którzy zobowiążą 
się rozbudować, lub przenieść swe 
przedsiębiorstwo w dzielnice znajdu­
jące się w mieście, jeśli przez swój 
rozwój zapewnią dodatkowe posady 
mieszkańcom miasta, będą mogli 
otrzymać pewne zniżki podatkowe.

Program taki już rozpoczęto w Balti­
more i po spotkaniu z Prezydentem 
mayorowie helikopterem odwiedzą to 
miasto, aby na miejscu przekonać 
się o powodzeniu programu.

0 Pozwolenie Na Filmowanie 
Rozpraw w Sądach Stanu Illinois 

Najwyższy Sąd Stanowy wysłuchał 
we wtorek argumentów dotyczących 
sprawy udzielenia pozwolenia na to, 
aby przebieg rozpraw w wielu oddzia­
łach sądów stanowych mógł być fil­
mowany przez kamery telewizyjne i 
nagrywany na magnetofony.

Sprawie przysłuchiwało się siedmiu 
sędziów stanowego sądu najwyższego, 
którzy zadawali pytania zarówno zwo­
lennikom jak też tym, którzy się po­
dobnej propozycji sprzeciwiają.

CTA Zatwierdziła Dodatkowe 
Cięcia Budżetowe Na 33 Min. Doi 

Na środowym regularnym posie­
dzeniu Rady CTA zatwierdzono do­
datkowe cięcia budżetowe na 33 min 
doi., które musialy zostać uwzględnio­
ne, aby zmniejszyć znaczny deficyt, 
jaki zagrażał transportowi publicż- 
nemu miasta. Ostatnie decyzje nie 
zmieniają jednak faktu, że CTA nadal 
ma deficyt w wysokości 34 min doi., 
któremu trzeba koniecznie zaradzić 
do końca roku budżetowego.

Członkowie CTA dyskutowali nad 
ewentualnościami dodatkowych do­
chodów i uznali, że jeżeli nie uda 
się uzyskać dodatkowych subsydiów 
od stanu, miasta lub rządu federal­
nego, trzeba będzie zwolnić z pracy 
więcej pracowników i zastanowić się 
nad wprowadzeniem dodatkowych 
podwyżek za przejazdy.

Wśród propozycji, jakie proponowa­
no są przynajmniej dwie, które na 
pewno zostaną poddane pod dyskusję. 
Są to: propozycja wprowadzenia śy-

Miejski Komitet Finansowy 
Zatwierdził Sprzedaż Garażu

Za Ponad 8 Min. Doi. Organizacji Lekarskiej AMA
Miejski Komitet Finansów na wtor­

kowym zebraniu rozpatrywał propo­
zycję złożoną przez organizację zrze­
szającą lekarzy: American Medical 
Association, dotyczącą kupna garażu 
znajdującego się przy 506 N. Rush 
Street. Organizacja ma zamiar w tym 
miejscu wybudować cały kompleks 
budynków, w których będą się znaj­
dowały mieszkania prywatne, gabi­
nety lekarskie, centrum zakupów 
oraz hotel.

W garażu o który chodzi znajduje 
się 870 miejsc na samochody. Już 
poprzednio, rok temu, inna firma 
proponowała odkupienie tego garażu 
od miasta, ale chciano zapłacić przy­
najmniej o połowę mniej, niż teraz 
ofiarowują lekarze. AMA zgodziło się 
zapłacić za garaż 8,056,791 dolarów.

Podano do wiadomości, że suma ta 
znacznie przewyższa cyfry cytowane 
przez znawców, którzy powołani byli 
do oszacowania posiadłości. Dysku­
tując sprawę sprzedania garażu 
stwierdzono, że miasto dzięki zgodze­
niu się na tę sprzedaż będzie miało 
znacznie wyższy dochód z pieniędzy, 
jakie wpłyną w podatków płaconych 
za parcele. Podkreślono również fakt, 
że AMA nie stara się wcale o jakie­
kolwiek ulgi podatkowe. Niektórzy 
twierdzili, że chodzi tu o inwestycję 
pieniędzy, ale są to tylko spekulacje.

Członkowie Miejskiego Komitatu Fi­
nansowego zatwierdzili sprzedaż ga­
rażu AMA. Cała sprawa zostanie 
przedstawiona do zatwierdzenia Ra­
dzie Miejskiej, ale nie przewiduje się 
żadnych trudności.

Ten sam komitet rozpatrywał i od­
mówił poparcia projektowi sprzedaży 
garażu przy 533-37 N. St. Clair firmie 
Norman Auto Park. Firma ta pro­
ponowała odkupienie garażu za 
$750,000.

Na posiedzeniu innego komitetu 
miejskiego, odpowiedzialnego za 
sprawy związane z rozwojem budow­
nictwa miejskiego, zadecydowano, aby 
unieważnić kontrakt zawarty z firmą 
realnościową, której właścicielem jest 
znany realnościowiec Arthur Rubloff. 
Chodziło o bardzo dobrze położoną 
parcelę znajdującą się niedaleko 
śródmieścia, przy skrzyżowaniu ulic 
Division i Clark.

Zespół kierowany przez Rubloff’a 
miał zamiar wybudować na tej par­
celi budynek mieszkaniowy — kondo- 
minium. Póżnięj zmieniono zdanie i 
chciano wybudować centrum zaku­
pów. Ponieważ jednak firma ta nie 
dostosowała się do wymagań umo­
wy, która przewidywała, że należy 
zapłacić zadatek do pewnej ściśle 
określonej daty, komitet postanowił 
unieważnić cały kontrakt.

Powietrze w Powiecie Cook
Najczyściejsze Od 19 Lat

Departament dbający o czystość 
otoczenia: Cook County Environ­
mental Control Department, podał 
szereg danych dotyczących zanieczy­
szczenia atmosfery w naszym powie­
cie, no i naturalnie w Chicago. Z 
raportu wynika, że powietrze w na­
szym powiecie jest najczyściejsze od 
19 lat, czyli od czasu, kiedy rozpo­
częto skrupulatnie sprawdzać stopień 
zanieczyszczenia powietrza wyziewa­
mi wydzielającymi się przy proce­
sach produkcyjnych.

Departament ten został powołany 
do życia w 1963 r. Od tego czasu, 
przeprowadza bardzo szczegółową 
analizę stanu powietrza w całym po­
wiecie, mając do dyspozycji szereg 
stacji kontrolnych rozsianych po 
całym terenie.

Ostatnie badania wykazały, że 
znacznie mniej jest w otaczającym 
nas powietrzu np. dwutlenku siarki, 
jaki wydziela się przy spalaniu węgla, 
a w zetknięciu się z wilgocią powo­
duje tzw. “kwaśny deszcz,” czyli nie­
bezpieczną substancję, która niszczy 
fasady domów, nie mówiąc o szkodli­
wości dla życia ludzkiego.

Zmniejszyła się również ilość czą­
steczek prochu, jaki zawsze stanowi 
pewną część powietrza. Dzięki wpro­
wadzeniu ostrzejszych przepisów wo­
bec producentów samochodów, 
zmniejszyło się zanieczyszczenie po­
wietrza wydzielinami spalinowymi.

Agencja ochrony środowiska 
stwierdza również, że dzięki zmusze­
niu właścicieli stacji benzynowych 
do zainstalalowania specjalnych 
urządzeń filtrujących wyziewy, jakie 
wydzielały się ze zbiorników benzyny, 
nie tylko, że poprawił się stan po­
wietrza, ale również zaoszczędzono 
dużo paliwa.

Dyrektor departamentu Philip Mole 
powiedział, że dzięki tym urządze­
niom zaoszczędzono przynajmniej 
3.7 min galonów benzyny, wartości 
około 5 min doi.

Zwrócono jednak uwagę, że przy­
najmniej częściowo tak dobry stan 
“czystości powietrza” jest spowodo­
wany znacznie zmniejszoną produk­
cją w zakładach przemysłowych. Na 
skutek problemów ekonomicznych 
wiele fabryk utrzymuje jedynie 80% 
swej produkcji — zmniejsza to ilość 
trujących cząsteczek, które dostają 
się do atmosfery.

Dzięki zmniejszeniu się zanieczysz­
czenia atmosfery, mniej było tzw. 
“smog.” “Smog” powstaje na skutek 
tworzenia się ozonu w powietrzu. W 
ubiegłym roku zanotowano jedynie 
17 dni, w których zawartość ozonu 
w atmosferze dochodziła do “stanu 
niebezpiecznego.” Gdy porówna się 
tę liczbę z np. 72 dniami w r. 1978 — to 
bardzo łatwo można zauważyć znacz­
ną poprawę.

Rachunki Za Opalanie Mieszkań 
Będą Wyższe w Styczniu o 40%

Z rozmów, jakie przeprowadzili 
dziennikarze “Chicago Tribune” z 
przedstawicielami firm dostarczają­
cych surowców opałowych mieszkań­
com Chicago wynika, że rachunki za 
opał w miesiącu styczniu wzrosną o 
przynajmniej 40%.

Wzrost ten spowodowany jest natu­
ralnie falą zimna, która nawiedziła na­
sze miasto w okresie ostatnich dwóch 
miesięcy.

Przytoczono szereg porównań. Tak 
więc, według informacji otrzymanych 
z gazowni Peoples Gas Co., która 
dostarcza gazu większości mieszkań­
ców naszego miasta, rodzina, która 
w ubiegłym roku zapłaciła' $106.77 
za ogrzewanie domu mającego sześć 
pokoi, obecnie zapłaci $147.40.

Oprócz oczywistego powodu wzro­
stu sumy płaconej za gaz, jakim jest 
większe zużycie, dochodzą tu jeszcze 
koszty związane z podwyżką opłat 
za gaz i dodatkowymi podatkami pła­
conymi na rzecz miasta. Koszt bo­
wiem gazu w okresie roku wzrósł 
o 10%. Pozostała 30% to większe zuży­
cie i podatki.

Wprawdzie znacznie mniej osób ko­
rzysta z elektryczności, jako podsta­
wowej energii służącej do ogrzewania 
mieszkań, również one będą się mu- 
siały liczyć z wyższymi rachunkami 
za elektrykę. Podobna sytuacja 
istnieje u klientów kompanii sprzeda­
jących naftę, jako opał.

Do 1970 r. mieszkańcy Chicago i 
Illinois korzystali w dużym stopniu 
z energii cieplnej uzyskanej ze spala­
nia węgla. Od tego jednak roku wpro­
wadzono specjalne prawa zabraniają­
ce spalania węgla i większość do­

mów mieszkalnych, fabryk oraz in­
stytucji musiało zmienić swój system 
ogrzewania. Najczęściej zmieniano te 
systemy na gaz.

Konieczność wyeliminowania węgla 
jako opału, spowodowana była troską 
o czystość otoczenia. Chodziło o wye­
liminowanie z atmosfery otaczającej 
nas wyziewów spalającego się węgla. 
Często węgiel używany do opalania 
mieszkań pochodził z kopalń naszego 
stanu, gdzie wydobywa się raczej 
gorsze gatunki, powodujące dużo 
“produktów ubocznych.”

Kompanie użyteczności publicznej 
spodziewają się, że wielu użytkow­
ników nie będzie w stanie natych­
miast uregulować znacznie wyższych 
rachunków. Będą się starały opraco­
wać specjalne programy pozwalają­
ce klientom spłacać zaległości rata­
mi.

Należy przypomnieć, że w myśl 
obowiązującego prawa, kompanie te 
nie mogą odłączyć dopływu energii 
w okresie, kiedy na dworze są tem­
peratury niższe od temperatury za­
marzania. _______

Uratował Dwoje Dzieci 
z Płonącego Mieszkania 
Sąsiad pracujący w przyległym 

mieszkaniu, uratował dwoje dzieci z 
narażeniem własnego życia. Wyniósł 
je z płonącego mieszkania.

W mieszkaniu znajdowało się troje 
dzieci, które odniosły poważne obra­
żenia, zostały poparzone. Przypusz­
cza się, że pożar powstał na skutek 
awarii pieca do ogrzewania. Bohater­
skim sąsiadem jest 25-letni Gregory 
Johns.


